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Minister — lewicy. 
Lwów 23 grudnia | 


Ø dokonać się mającej w łonie gabinetu | 
przedlitawskie zo zmianie krążą pogłoski najroz 
mańteze Jaka pewnik stoi na razie jedy nie wia- 
domość, Że członek niemiacko liberalnej zjed 10- 
czonej lewicy wuhodzi w skład gabmeta jako 


minister baz teki Nazwisko tego przyszłego do | 


radcy korony. meulącega być raprezentantera nie 
dawnej cpozycji fakcyjwj w łonie iisto twa 
1 łącznikiem nędzy nią sj rządem, nio jest je 
szeze Ogłoszone W Urz dowej Wimar  Feitumy. 


Jeżeli pisina wied ńskie dobrze sa informowane, i 
WÓWCZAS — według ich ostatnich doniesień — | 
wybór padł na hrabiego Kuenbarga. Wszystkie 

nazwiska, jakie się dotychczas wyłaniały — także | 
to ostatni — mają między sobą tu wspólnego, 

Że n'e są przyWluzane do żaduego wy bitniejszego | 
polityka i przewódey zjednoczonej lewicy To też | 
jest jedyną, * w każdym raze główna charakte- 

rystyką przyszłego ministra Iowicy bez teki. Od | 
nosi to sie także do hrabiego Kuenburga Należy | 
on do Parlamentu zaledwie czas krótki i nie miał | 
jeszcze sposobności niczem się wyszczególnić, 

coby usprawiedliwiało tak szybki — awans, Hr. | 
Taatte ma jeduak szczególny talent w wyszuki: 

waniu Zer poitycanych, które z czasem nabierają | 
snaczenia przez nmieszcz-nie isb ra jego nazwi- 
skim. L hrabia Kuenburg będzie może kiedy 
doskonałym ministrem bor teki i wybornym re- 


iberalnej zjednoczonej lewicy w radzie korony. 

Ta strona kwesiji wydaje nam się jednak na ra 
mie rzeczą podrzędną. Osojętnem dla nas w al 
chwili, kto z woli hrabiego Taatte go i dra " © 
nera ma być łącznikiem między rządem a lewicą 
Ważniejszym i donioślejszym jest — zdaniem 
naszem — fakt, że o samem powołaniu przed- 
stawiciela Niemców liberalnych do zabinetu pa- 
nują wśród upinji publicznej wyobrażenia najdzi- 
waczniejsze i czę50 Wręcz sprzeczne Prasa nie- 
miecko-liberalna -— a za nią także pewna czak 
rasy prowincjonalnej, czerpiąca swoje natchnie 

| ARA z peni N. freie Presse — ia 
taby powolunie reprezentanta zjednoczonej lewicy 
przedstawić into je, zwyciestwo. nióre zawdzię 
czyć naieży wytrwałości i energji, z jaką broniła 
a igo programu. Nam się wy- 


wprawdzie chwalby własnej, ale za to mało pra- 
wdy. Nie chcemy byna'mniej uszczuplać w ni- 
czem poważnego stanowiska. jakie dzisiaj w kon- 
stelacji politycznej w PBrzedlitawji zajmuje zje- 
dnoczona niemiecka lewica. Kto jednak nie jest 
ten musi wyznać że atronnictwo 
Niemiecko-liberul © dzisicjsze swoje stanowisko 
Zawdzięcza w mniejszej cześci swoim własnym 
msługom, W większ”| zbiegowi okoliczności, a 
ktćre wpłyWU Rie wywarło i wywrzeć nie mogło. 

Potężny Wzrost str0nUICtwa młodoczeskiego 
i zwycięstwa, odniesione przez mie przy wybo- 
rach do sejmu I do rad ae były prze- 
cieg w niczem zasługą Niemców liberalnych — 
a wiadomo chyba ws3ystkim, ktorzy to cheg 
wiedzieć, że te właśnie Wypadki u Czechów spo- 
wodowały zwrot ku lewicy, dokonany Przez hva- 
biego Taafiego Uznajemy w zupełności, że le- 
wica niemiecko liberalna uuiarkowaniem Swoje 
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a aig był łaskaw na mnie, droga ciotko, 
ale misten; ją wiele zmartwień. Czy mogłabyś 
mi, ciotko, SBowjedzieć co o ostatnich latach mego 
biednego 0!CAR 

— Mie "ele. Od gzysu do czasu odwidzał 
on Mt Wraz * twoją mika Była t» istota o 
prawdziwie slot "epa uspózyhienu. Ż postaci i 
twarzy Jeste; do my bardzoliipdobna.  Stusunek 
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— Zdaje mi się, że WIEM, a kin mowisz. 
Matka twoja wspominała o nim Często, Als mo- 
že mój pamiętmę będzie mógł Udziaj;. o nim 
bliższych wiadomogęj aniżeli ja sma Og gm er- 
ciymego mę23, ' j. od Jat dwudziestu tizas) 
wszystko, co MI 88 zdarzyło duia każdego, 
pisywałam star2001°. Dle obcego ta książka nie 
przedstawia żadnego Interesu i jestem pewna, że 
nikt po mej śmierci nie pokusi się jej wydać. 
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| ale nie możemy się godzić z tem, aby takiego 


rodzaju muiarkowanie za zbyt wielką poczyty- 
wać zasługą, zwłaszcza, że pobudki tego umiar- 
kowania nie były wolne od egolzmu. Wiedzieli 


| bardzo dobrze przewódeęy zjednoczonej iewicy, 


że tylko na tej drodze czeka ich uznanie, że tylko 


| W ten sposó: mogą być przypuszczem do udzia- 
, łu w 


władzy - ibyli umiarkowani i skremni. Der 
Noth y korchsnd - nicht d m cigenin Trieb, stała 
sie niemiecka liberalna zjednoczona lewica. któ- 
rg ongi a ut monarszych spotkał zrzut fakcyi- 
nej opozycji, tem, czem jest dzisiaj. Jeżeli to est 
zasiagh WÓWUZNA Niemcy liberalni mogą ]4 sobie 
uzurpować ale ro za nią lis więcej. Dlatego 
też powołani: członk”: lewicy do gabinetu p 
temi okolicznościami, pod jakiemi ono się dzisiaj 
odbywa, przedstawia się nam pr ynajmniej w ia 
nem okolwiek świetle. 

Zjednoszoma lewica, o ile ją chcemy uwa- 
za dawoe wielkie stronnictwo ópozycyłne, 
przestaje ona być opo- 
natomiast ministerjalną. ale 


ża” 
zwycięstwa nie odnosi, 
zycją i staje Się 


| zwrot ten nie jest jej zwycięstwem RE nawet 


N. fr. Presse a więc organ z a z y 
mierze kompetentny, przyznaje, była 4 osie 
życzyła, aby ten zwrot i przejście z „mniejszości 
opozycyjnej na łono większości ministerjalnej 
były się dokonały z większym dla lewicy hono- 
rem. () ile zjednoczona lewica tym zwrotem ab 
dykuje z pierwszego swojego stanowiska i a ile 
ta abdykacja ułatwi utworzenie większości par- 
lamonfaoi i której „Jeszcze mie ma, o tem bę 
dziemy jeszcze mieli sposobności pisać. 


Zatarę graniczny o Morskie Oko. 


(Oryginalne sprawozdanie Dz. Pol.). 
Nowytarg 16. grudnia. 

Termin rozstrzygnięcia sporu 0, Morskie 
Oko, sporu toczącego się między Galicją a Wę- 
grami od lai przeszło obmdziesięciu o blisko 
900 morgów przestrzeni, zbliża sę z dniem 
każdym W Wiedniu prace przygotowawcze rą 
na nkończeniu, Węgrzy zaś są podobno już zu- 
pełnie gotowi ze swoim... „materjałsm dowodo- 
wym“. Co się tyczy Przedliiewji, te dzięki 
idsie mrówczej prany szefa stksyjnego w m'ni- 
sterstwie wiedeńskim p. Erba, który jako r fe- 
rent tej sprawy przez kilka miesięcy nieustan 
nie czynił badania historyczne. aby spó: ten 
zawiły wyświetlić, — możemy być spokcjni o 
naszą dobrą sprawę i wygraną Wspomniany 
rete:ent doszedł do pr.ekonania. iż nie ma ża- 
dnego sinsznego powodu, dla 
żało przyznać własność spornego 
Węg'om. 

Inaczej ma Bie rzecz 
packich sąsiadów. Utrzymują oni, 
między naszymi, a ich p-siadłościami iść ma ko 
rytem rzeki Białki, na co, jak wiadomo, i 
my sig zgadzamy zupełnie. Rozchodzi się jednak 
o to, skąd Białka wypływa ? Węgrzy chcieliby 
koniecznie, aby rzeka ta 
„Rysy mad Czarnym Stawem 
Okiem, w ten bowiem, dla nich bar 
sposób, granica powinuaby rzeczywiście iść 
środkieri obu tych jezior, oraz potokiem „Ry: 
bim“ (a Węgrów potok ten r 
dalszy ciąg Białki) płynącym na północ z Mor- 
skiego Oka. Tak więe cała przestrzęń pomiędzy 
Rysami, Czarnym Stawem, Morskiem Okiem, Ża- 
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biem i polskiem Rybiem, przestrzeń licząca około 
300 morgów, przypadłaby im w udziale. W tym 
też celu wyszukali Węgrzy najrozmaitsze i naj 
śmieszniejsze argumenta, mające dowodzić o 
słuszności jch twierdzenia. że Białka tak a nie 
| inaczej wypływa. 
| najnowsze badania p. Erba, oras dawniejsze do 
chodzenia z lat 1839, ISG4 i 1883. Według 
wyniku tych badań. potok , wypływający z pod 
góry Rysy w Tatrach. a przepływający w dial 
szym cią u Cza ny taw i Morskie Oko ma 
u-taloną i jedyną ”82Wę potoku „Rybiego“, i 
| pod żadnym warunkiem za właśiw” początek 
| Białki uchodzić nie może Nazwę Białki przyj 
muje dopiero stratmień, powstający z połącze- 
nis „Białej Wody“ i wspomnianego potoku 
Rybiego. Nazwa potok „Rybi“ ustaloną jest w 
nomenklątarz: luda miejscowego, nazwa ta 
istnieje nawet pa mapach węgierskich („Halaz 
Patak“). T:kże i komisarz Baan. 5lzl w 
sprawozdaniu swoljem z ręku 1839 co do rzeki 
Białki stwiedził, iż takowa dopiero od miejsca 
połączenia się potoka Rybiego z potokiem, z 
ęgier płynącym („Biała Woda“) od tego 
drugiego jakonierówpie większego 
nazwę „Białki“ przybrała i to, jak mu 
się zdaje od białych kamieni znajdujących się 
w samym potoku wępjerskim (w Bia- 
łaj Wodzie). jakoteż w dalszym jega ciągu od 
miejsca połączenia się w potokiem Rybim, ale 
nie znajdujących się w samym po 
toku. Rybim“ z czego qowodnie wynika, ża 
(nie potok Rybi, ale potok „Biała Woda“ jest 
właściwym początkiem Białkj. 

O innych, równie błędnych, jak śmiesznych 
twierdzeniach Węgrów niejednokrotnie już  do- 
nosiliście, to też nie bądę się md niemi rozwo- 
dził. Jest wszelka nadzieją, że te i tym podo- 
bne wywody Węgrów nikogo nie przekonają, 
to też co do nas, możemy spokojnie wyczekiwać 
końca 

Co się zaś tyczy spory o własność prywatną 
parcel, nad Morskiem Okiem położonych, to obie 
strony, hr. Władysław Zamoyski i ks. 
Chrystjan Hohenlohe po rozstrzygnięciu 
soru o granicę polityczną, odesłane zostaną na 
drogę sądową. na której swych praw dochodzić 
będą musialy. 

Trudniej będzie jednak zaspokoić górali ze 
wsi Białki w Galicji, którzy na podstawie pra- 
wa, nadauego im jeszcze przez króla Jana Ka- 
zimierza w r. 1661, mają wieczyście zagwa- 
rantowarą wolność użytkowania z paszy na grun- 
tach, obecnie przez Wegrów zabranych; wolności 
tej Węgrzy od lut dwóch nie Uznają, krzywdząc 

: temsamem ubogą ludność naszą 
W ostatnich czasach zdarzył się też z tego 
powodu pożałowania godny wypadek, który je- 
dnak bez skutku nie pozo.tał, przypomniał bo- 
, wiem sferom rządzącym. że czas już największy, 
aby spór raz na zawsze zakończyć i naszemu 
į aroszemu zakątkowi alpejskiemu spokój przywró- 
cić. Oto jak się rzecz cała przedstawia 
Z końcem maja r. b. wyrobili Węgrzy 
w spornym lesie nową drogę wzdłuż prawego 
brzegu Rybiego potoku, naj wschodnim brzegu 
Morskiego Oka wystawili dom mieszkalny, przy- 
czem powycinili stojące im na zawadzie młode 
świerki, nadto postawili na prawym brzegu poto- 
ka Rybiego słucy graniczne z napisami węgier- 


Ez. M0 e - 
Dla mnie jednak stanowi W wivik y przyj nok, 
jeżeli od czggu do CZASU przerzucę kartki mego 
dawno mi- 
nione. Prosze cię, Lauro, weź klaczyk i otwórz 
prawe drzwi tej szafy 

Laura byłą posłuszną. W szafie ujrzała 
trzy przedziąłki a na najwyższej z nich 23 to- 
mików, oprawnych w skórę. Były to pamiętniki 
starej damy. 

- Poczekaj __ rzekła ta ostatnia. =" 
ciec twój umarł w zimie. 1. 1856, a więc podaj 
mi tom z "* 

Laura podała książkę ciotce. którą z głębo- 
kiem wąstehnieniem ją otworzy:a 
— Dziw0a rzecz — odezwałą się staru- 
szka -- jak ja Pięknie wtedy pisałam! Od tego 
ezasu pismo MOje zmieniło ię. bardzo Popatrz 
no, musi tutżj być eog i 0 twojej matce. „3 lip- 
cą. Modlitwa. Przy /piadaniu czytałam w Time 
sie artykuł 0 podatkach bezpośrednich I gezu- 
łam, że moje Wiadomości rozszorzyły się nieco, 
Mówiłam z kucharzem i zadyspoaowałarą na 
śniadanie kotlet, a na obiad łososia i kurczęta. 
W pięć minut kaząłam znowu przywołać kucha- 
rza i zamówiłam pstrągi zamiast łososiu, którego 
jadłam nie dalej, jak przedwczoraj." Dziwna 
rzecz! Nie mogę jakoś znaleść nazwiska twej 
matki Ale musi ono znajdować się gdzieś na 
dalszych kartkach. O jest właśnie. Posłuchaj te- 
dy kkn słów o twej matce. pisałam je tego 
samego dnia, kiedy z nią rozmawiałam Widzisz, 
jaka to pożyteczna rzecz pamiętniki. A jednak 
jest wielu ludzi, którzy naśmiewają Się z sa- 
motnie żyjących staryeb kobiet, spisujących swe 
Pamięt uki. 
O, jaj 
rzekła Laura. 
"7 „Stefan przyprowadził swą żonę do mnie 
na śniadanie, jak to przedtem było między nami 
ułożone "- ezytyła pani w czarnej sukni — Bie- 
dna kobieta rzadko tylko ma sposobność zjeść 
dobry objad. Politowania godne to stworzenie 


estem ci bardzo wdzięczną, ciotko — | 


wygląda bardzo blado, a kłopoty i zmartwienia 
pozostawiły na niej swe ślady. Jadła nie wiele. 
Po objadzie adał się Stefan do City, gdzie — jak 
utrzymywał — miał się z kimś rozmówić. Żona 
Jego została tymczasem u moie. Rozmawiałyśmy 
ze sobą długo — ostatecznie rozmowa zeszła na 
jej domowe kłopoty Tego kapitana Desmond na- 
zywa ona złym dachem swego męża. Nie jest to 
bynajmniej stary Stefana przyjaciel, poznali się 
dopiero w Bolonii i od tego czasu nie rozłączają 
się prawie ze sobą. Biedna Laura powiada, że 
ten Desmond jest szalerem i pijakiem, że jemą 
należy przypisać upadek Stefana. Głdyśmy przy- 
jechali do Bolonji — opowiadała mi ze łzami w 
oczach — byliśmy wprawdzie ubodzy, ale mogli- 
śmy jesącze żyć przyzwoicie. W pierwszym raku 
byliśmy bardzo szczęśliwi, ale od dnia, w któ 
rym mój mąż poznał się z owym Desmond, szło 
nam co raz gorzej. W Stefanie obudziła Się zno- 
wu dawna jego namiętność do gry w bilard i w 
karty i począł wracać późno do domu Dawciej 
lubił swe domowe ognisko, prowadził żywot sko 
kojny zaciszny, a mała nasza | A dalęci 
jej szczekiot ością — 
terag, wszedłszy stosunek z kapitanem Desmond, 
rzadko już tylko przepędzał wieczór w domu. 
Wiem, że to źle, nienawidzić ludzi — kończyło 
biedne stworzenie — ale nie mogę się przezwy 
ciężyć do tego stopnia, aby tego człowieka nie 
nienawidzić“, 
— Biedaa moją matka - westchnęła Laura, 
wzruszona do głębi tym smutnym obrazem do 
! mowego pożycia swych rodziców. 
| — „Zapytałam jej, kim był właściwi: tən 
| kapitan Desmond? Nje nmizła mi nie powiedzieć, 
jak tylko to. 'e był już na pensji i mieszkał 
„w Bolonji w oaym czasie, gdy Stefan zawarł 
Z nim bliższą znajomość. Długi czas przedtem 
| żył za granicą i był sapełnie sam. jakkolwiek 
lubił się chełpić stosunkami z rozmaitemi znako 
, mitemi osobistościami. Zdaniem Laury , był tę 
zwyczajny awauturnik. Schlebia mojemu mężowi. 
— mówiła — i usiłuje także za pomocą po 
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przestrzenie nieuprawnionym — według ich zda- 
nia — osobom; wreszcie wywiesili przed nowo 
zbudowanym domem chorągiew z barwami Wę- 
gier — wszystko to stało się wbrew życzeniu 
władz i wbrew nakazom, które obu stronom na- 


, ruszania neutralności terytorjam aż do ukończe- 
Do wcale innych rezpłtarów doprowadziły ` 


nia sporu, zakazały. 

Następnie orzeczeniem tutejszego sądu po- 
wi towego z d. 15 lipca b. r. ks. Hohenlohe 
1 jego pełnomocnik Kegel zostali wezwani, aby 
pod karą 10.000 zł. wstrzymali się od wszelkich 
zmian i wykonywania czynności posiadawczych 
na spornym graacie; nadto zostali oni wezwani. 
aby w ciągu dni ośmiu, będącą przedmiotem spo- 
ru parcelę l 2.538 (do gminy Brzegi w Galicji 
należącą) do stanu pierwotnego przywrócili, mia- 
nowicie: drogę, dom i słupy graniczne z tej par- 
celi usunęli — pod rygorem egzeku-ji. Jak wia- 
domo, Węgrzy do tego wyroku się nie zastoso- 
wali, egzekucja również nie nastąpiła, ale za to 
osadzili Węgrzy we wspomnianym domu nad 
Morskiem Okiem zbrojną straż książęcą i żan- 
darmerję węgierską, która aż do ostatnich cza- 
sów tam pozostawały i były prawdziwą plagą 
miejscowej ludności sprawcami mnóstwa 
nadużyć, dokonanych 7 niezwykłą bezczelnością 
na tej części mieszkańców wsi Białki, która zda- 
wien dawna ma prawo korzystania z pastwisk, 
na zajętych obecnie przez Węgrów gruntach. 
Biedni Białczani: znosili wprawdzie cierpliwie te 
szykany obcych przybłędów, ale też gdy tylko 
się dowiedzieli, iż zbrojni rycerze nad Morskiem 
Okiem siedzibę swoją, z powodu nastającej zimy 
i śnieżnych zawiei przed niedawnym czasem 0- 
pościli, cierpliwi dotychczas górale pospieszyli 
natychmiast na zajęte miejsce i tam dokonali 
spustoszenia. paląc co im wpadło pod ręce: bu- 
dynek ks. Hohenlohego, słupy graniczne itd. — 
wszystko w popiół zmieniono. Szczęściem skoń- 
czyło się na tem, bez groźniejszych następstw, 
miebezpieczeństwo pożaru groziło bowiem schro- 

, niskom Towarzystwa Tatrzańskiego, w pobliżu 
się znajdnjącym i służącym, jak wiadomo, ku 
wygodzie turystów. 

Obecnie Węgrzy czynią starania, aby wy- 
kryć sprawców tego wypadku, w tym też celu 
węg'erscy żandarmi plądrowali po wsiach okoli- 
cznych, nie wiadomo jednak, z jakiego tytułu 
i z czyjego zezwolenia, jestto bowiem anomalją, 
aby podrzędne organa obcego państwa mogły 
bes przeszkody na naszem terytorjum czynić po- 
szukiwania, zwłaszcza w tak drażliwej sprawie. 


Esb 


Potrzeba pomnożenia sądów w Galicji. 


Na podniesienie dobrobytu krajowego, oży- 
wienie przemysłu i handlu wpływa niepomiernie 
ułatwienie wymiaru sprawiedliwości, a zatem od- 
powiedne do zaludnienia, dogodne i przystępne 
rozłożenie okręgów sądowych, tudzież ich 
siedzib. 

Powodowany temi zasadami Wydział krajo- 
wy, od początku swego istnienia śledząc w tym 
kierunku potrzeby kraju, przedkładał corocznie 
Sejmowi sprawozdania z wnioskami na udzielenie 
| opinji rządowi, tak o zaprowadzenie nowych Try 
| bunałów I. instancji, jako też sądów powiato- 
| wych w różnych miejscowościach kraju. Wnioski 
| 


— [a a A a 


Wydziału krajowego zostały przez Sejm prsy- 
jęte — wiele z nich rząd uwzględnił, ale mimo 


chlebstw wkraść się w moje zaufanie. Bardzy 
często przyjeżdża do Chiswick, a skoro tylko 
tam przybędzie, zaraz zabiera mego męża ze 
sobą do Londynu i nie widzę już po tera Stefana 
aż na drugi dzień, a często dopiero po dwu, 
albo trzech dniach. W takich wypadkach zamie- 


szkuje on m kapitana Des „ond ulicy ów 
Marcina l. 4.“ paa M 


Ciotko — zawołała Laura, ożywiając się 
nagle — pozwól mi zapisać ten adres, może on 
mi być bardzo potrzebnym! 

Zan towała adres na małej ćwiartce papieru. 
— Moja kochana, co ciebie może tak bay. 
dzo obchodzić ten kapitan Desmond? -— rzekła 
stara dama. — Jakkolwiek w przeszłości sprową. 
dził on na twego biednego ojca wiele nieszczęść, 


to jednak wszystko dawno już przeminęło i nie 
da się odmienić. 


-- Tak, ciotko, ale dopóki ten człowiek 
pozostaj» przy życiu, zawsze będzie sprowadzał 
niezzczęścia, od małych występków będzie prze- 
chodził do coras większych zbrodni. Ale, proszę, 
czytaj dalej. Nie możesz gobie ciotko wyobrazić, 
Jak nieocenione są dla ranie te wiadomości | 


— Uważałam zawsze za rzecz nader poży- 
teczną prowadzenie Pamiętnika, mojz kochana, 
to też nie dziwi mię wcale, że zwykłe te i tak 
Proste dzieje mają przecież nieocenioną wartość 
— rzekła staruszka z uczuciem zadowolone 
próżności. — Cóżby się to stało z historjj/po- 
wsze hnej. gdyby tak niezawiśli ludzie spi 
sywali swoich pamieiników ? Ale zdaje mi się, 
że nie znajdziemy tu już niczego o kapitanie 
Desmond Matka twoja mówi ty jeszcze o swo- 
'femi zdrowiu. czuje się ONA bardzo słabą i oba- 
wia się, że jej życie nie potrwa już długo, a cóż 
wówczas będsie £ biedną, maleńką I aurą! 


Csy ty, ciotko udawała się kiedy do 
Chiswick? — zapytała Laura. 
= Dopiero po śmierci twego nieszczęśliwego 
ojca. 


| 
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Przedpłatę i ogłoszenie paa we Lwowit: 
Biwo Administracji „Dziennika Polskiego" , płaę Ma 


Ogłoszeni przyjmuje się za opłatą © centów od jednego 


Frywatna Korespondencja i nekrologi 1% ct. od wiersza. 
Drobne ogłoszenia 11, centa od wyrazu. Pomieszkania 


Reklamy w rubryce Nadesłane 20 ct. od wiersza. 


, godziny, 


Rok XXIV. 


; sie rjacki, 
liczba 61 7 w domu pana Kiselki we Wiedniu. 
p. Haasenstein et Vagler (Otto Maass) M. Bąkca: 
pe Schalek; A, Oppelik; Rudolf Mosse. W. Borio, 
Frankfurcie Kolonji Haasenstein et Vogler i G. L. 
Dsuba; w Hamburgu; Karoly et Liebmann. W War 
szawie. Reichman i Frendler. W Paryżu: C. Adam, 
Rue dea saints Perési 31. 


wiersza drobnym drukiem (petit). 


sklepy po R ot od wyrazu. 


cych nawet do roku 1873, dotąd oczekuje zała 


ouzoaiodiu Hóm Aso lo 


twienia ! És 
I tak: uchwałami z lst 1873, 1875, 1875, Š < 
1880, 1882 i 1886, wyraził Sejm rządowi opinię. * £ 
co d) kreowania Trybunałów I. instancji w ró- SE 
żnych miastach. z których Czortków ciągle jest E : 
pomijanym. pi 
Rząd nie uwzględnił dotąd uchwał sejuio- 
wych: z lat 1875, 1878, 1888 i 1888, cv do za- CEA 
prowadzenia nowego sądu powiatowego w Pod- = 
wołoczyskach; z lat 1877, 1882 i 1887, co do ©. 
nowego sądu powiatowego w Zakliczynie ; z roku > 
1586 co do nowego sądu powiatowego w Ottynji; = 
z r. 18857 co do nowych sądów powiatowych 
w Jaworzniu, Bołszowczch i Żabiem ; z roku 1888 IE 
co do nowego sądu w Jezierzanach i z r. 1889 © 


co do nowego sądu powiatowego w Wielopoln. 
Pcnieważ potrzeba kreowania trybunału I. 
instancji w Czortkowie i powyżej wymienionych 
nowych sądów powiatowych, nie ustała, ale 
owszem większe zaludnienie i przeprowadzenie 
nowych dróg komunikacyjnych wymagają ry- 
chłego zadośćuczynienia słusznym wymaganiom 
miejscowej ludności której interesa ekonomiczne 
potrzebują coraz większych ułatwień, — Wydział 
krajowy uchwalił przedstawić Sejmowi, iż b y- 
oby na czasie przypomnieć rządowi 
o realnych potrzebach kraju nasze- 
go, który w tym kierunku w stosunko- 


wo do innych prowincyj państwa 
jest bardzo zaniedbany | pokrzy- 
wdzony. 


Wydział krajowy postanowił tedy przedsta- 
wić Sejmowi wniosek, wezwania rządu. ażeby 
tenże w myśl uckwał sejmowych powziętych 
w czasie od 1874 do 1889, zechciał dla za- 
pe wnienia należytego wymiaru spra- 
wiedliwości w kraju naszym, jak naj- 
rychlej ustanowić Trybunał L instan- 
cjiz siedzibą w mieście Czortkowie, 
tudzież sądy powiatowe: w Podwołoczy- 
skach, Zabiem, Jaworrzniu, Jezierza- 
nach, Zakłieznie, Ottynji, Bołaso- 
wcach, i Wielopolu. — a to suocessive w 
porządku wyżej wymienionym. 


Kredyty budowlane. 


Uchwałą z dnia 18. listopada 189z upowa- 
śnił Sejm Wydział krajowy do postawienia bu- 
dynku dla państwowej zawodowej szkoły ślusar- 
skiej w Świątnikach górnych, kosztem najwyżej 
35.000 zł. i przyznał na ten cel na rok 1891 
kr:dyt w sumie 10.000 zł., jako pierwszą retę. 
Kredyt ten wszakże nie mógł być w tym roku 
zużytym z powodu, iż zaszła zmiana w wyborze 
miejsca pod budowę, skutkiem tzego pierwotny 
plan musiał być całkowicie zmieniony, tak, iż 
szkice planów dopiero z końcem bieżącego mie- 
siąca będą mogły być ministerstwu oświaty 
przedłożone. 

Również nie mógł być w ciągu r.ku budże- 


bHfrnas ido h OOQ0S suulla UO) unnin s nna su nnetruno* senp Acn 


towego 1891 zużytym kredyt 65.000 zł, uchwa- % 


lony przez Sejm w roku zeszłym na budowę 5 


1 wewnętrzne urządzenie pawilonu chirurgiczne- 
go W szpitalu Św. Łazarza w Krakowie, a to 
z powodn, iż co do wyboru miejsca pod budowę 
zaszły ze strony rządu trudności, które dopiero 
w bieżącym miesiącu zostały rozwiązane. 


n 
5 
2 
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Także sprawa budowy internatu w Dubla- ~ 
nach, wymagająca licznych studjów i narad wstę- 


y skiemi na znak wzbronienia dostępu na sporne ' to znaczna liczba uchwał sejmowych. sięgają- | pnych, nie dojrzała jeszcze była do tego stopnia. 
nz a O o OBiEnia dostęp -e um AAG A E 
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— Czy kapitan Desmond był tam również 

— Nie, 
domu, był przy twoim ojcu aż do ostatniej jego 
pomagając w pielęgnowaniu chorego. 
ziękuję ci ciotko z całego serca za 
mi łaskawie objaśnienia! Ža kilka dni, 
wolisz, odwidzę cię znowu. 

— Ależ z całą przyjemnością, moje dziecię, 
a Przyprowadź ze sobą także twego męża, Chcia- 
łabym go poznać. 

— Przyjdę niezawodnie, ciotko. W LŁondy- 
nie bawimy w bardzo ważnej sprawie, która 


udzielone 
jeżeli poz 


ale, jak mi opowiadała właścicielka * 


T 
f 
a 


jednak, jak się spodziewam, skończy się niedłu- 5" 
go, a wtady opowiem ci wszystko. L 

— A więc zrób tak, jak mówisz, ko- 7 
chana, odwidziny twoje, raz jeszcze p<%tarzam, 5 


sprawią mi wielką przyjemność. -<Tzypominasz 
sobie zapewnie, że po śmierci <We| matki prze- 
pędziłaś u mnie cały ty Musiało ci się 
tutaj podobać, nieprawda Dom mój w poró. 
wnaniu z owym m domkiam w Chiswick 
Musiał ci się wyda»? rajem, bo jako dziecko, 


w tych szeroki” pokojach bawić się mogłaś g 


wybornie. 

Uwseś t8 starej damy wywołała 
SA ca Laury — przypomniała sob 
dp bez końca, te puste, ponure 
z a przestrachem napełniały. Ładny to był : 
1a] o 


4 ; 
— Przypominam sobie. że była oif 
bardzo na Wie łaskawą, ale ja wyławia 

jeszcze bardso małą\i lękliwą. 

— prawda, nie dbciałaś nigdy isé de łóżka, 
gdy byśe ciemno, Jest to da że Kierunek 
twego 4 chowania był nader nierozgądiy. Matka 
twal jak to je powiedziałam, Dyła istotą 
anielską, ale brak jej było siły chefakteru. 


(Ciąg dalyły nastąpi.) 
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w, | 
ZF Z 
aby jaż w ciągu roku bieżącego zająć się mógł 
Wydziat krajowy przygotowaniem materjału bu- 
dowianego. Wskutek tego nie będzie mógł Wy- 


zaw mpk W W BOW | 


dział krajowy zużytkować w r. b. przeznaczon ™ 

go przez Sejm na ten cel kredytu w sumie 
.000 zł. 

w Z uwagi, że wszystkie kredyty jeśli po dzień 

31. marca 1892 r.. ne będą zużytkowane, stra- 

ciłyby dla Wydziału krajowego moc obowiązu- 

jaca i nie mogłyby już wcale być użyte; 

z uwagi dalej, że skutkiem tego musianoby 
celem wykonania tych budowli, kredyta powyż- 
sze wstawić do budżetu roku 1892, a tem sa: 
mem niedobór tego hudżetu znacznie podnieść, 
a Wraz z nim i cyfrę finansowej operacji, na r. 
1892 zamierzonej — Wydział krajowy uchwalił 
odnieść się do Sejmu z wnioskiem przedłużenia 
owyższych trzeci kredytów po koniec roku 
DE towego 1892. 


Nasze sądownictwo. 


II W dalszym ciągu wykazywał poseł 
brodzki. że gorzej jeszcze się ma rzecz z są 
dami powiatowemi W całej Arstrji procent 
odwołań się zmniejsza w Galicji się zwiększa, 
co oddziaływa fatalnie na jakość orzeczeń są- 
dów wyższych. Sędziowie są wprost nie mo- 
żliwie obarczeni. Ciekawe tukże były ustępy 
dotyczące wieku sędziów: w  drażliwej 
tej kwestji, (którą mówiąc nawiasem podniósł 
przedewszystkiem dr. W. Lewicki w Kole 
polskiem) wypowiedział dr. Byk następujące 
uwagi: Z wiekieiu wzmaga się wprawdzie do 
świadczenie, ale jest granica, po za którą tylko 
jednostki zachowują świeży umysł. Nie ulega 
kwestji, że w wieku 70 lat następu,e z reguły 

wne umysłowe skostnienie, pedanterja nawy- 
knienia brak zrozumienia nowej chwili. Mowca 
znał osobiście pewnego sędziego, który dopiero 
przed dwoma laty wystąpił ze służby czynnej, 
a który sam przyznawał, że żył w niezgodzie 
z nowemi ustawami. Ku ogólnej wesołości do- 
wiedziała się izba. że urzędnik ów „nowemi 
nazywał wszystkie ustawy, które wyszły po 
r. 1848. Byłoby więc pożądanem  u»tanowić 
r. 70 życia jako granicę słażby czynnej — a 
w tym kieranku rząd liczyć może na zu ełne 
poparcie Koła. A 

Wracając do sadów powiatowych zaznaczył, 
że złego stanu nie naprawi sama rezolucja, doma- 
gajaca się dla sędziów powictowych VIL rangi, 
jakkolwiek jest ona bardzo odpowiednią. Trzeba 
grantowniejszych reform. Mylne jest twierdzenie 
ministra sprawiedliwości, że sprawa auskultantów 
stoi w Galicji lepiej, jak w innych prowincjach. 
Jeżeli kwestję tak siormułujemy, że spytamy, 
jaka jest łączna ilość auskuitantów i adjunktó w 
wtym. lub owym okięgu wyższego sądu“ — to 
odpowiedź wykaże właściwą sytuację Galicji. 
Statystycznie wykazać można, że mimo policze- 
nia auskultantów do urzędników konceptowych 
jest ich u nas mniej, niż w innych prowincjach, 
a natomiast na jednego urzędnika przypada naj- 
większa ilość ekshibitów. Być może, że mamy 
nieco więcej płatnych anskultantów, ale za to o 
wiele, bardzo wiele mniej adjunktów. Darma 
lub półdarna praca djabła warta; sumienny pra 
codawca liczy się w własnym interesie z tą zasadą 
— o ileż więcej liczyć się winno państwo. Wspo- 
mniał minister, że auskul'anci raoga czekać na 
reformę prosedury, „dyż wówczas zatrudniać 
ich będzie można, jako protokolantów — ale sło- 
wa „Wir können warten“ dobre są w ustach 
męże stanu, lub urzędników II. rangi — ale nie 
dla auskultantów. 

Reformy w tym kierunku są niezbędne; od 
ostatniej regulacji w roku 1878 w klasie społe 
cznej, do której należą urzędnicy, nastąpił prze 
wrot. Wymogi stanu i koszta życia ogromnie się 
zwiększyły. Minęły te czasy, gdy Marja Teresa 
mogła powi: dzieć, że przyzwala auskultantom 25 
zł. płacy ażeby odpowiednio do stanu 
żyć i wierzchowca trzymać mogli! 

Wskazując zaś specjalnie 12 pogorszenie się 
stosunków życiowych w Galicji a zwłaszcza we 
Lwowie. Krakowie, Przemyślu i większych mia 
stach, polecił mowca gorco tę sprawę rządowi. 

Mowa ta przyjęta została przez izbę życzli- 
wie: oby ta życzliwość dla słów mowcy zmieniła 
Bię w czynną życzliwość dla urzędników, których 
polepszenie bytu stało się koniecznością. 


Korespondencje. 


r Warszawa 19. grudnia. 
a „polsk ruska“ — mosk ewscy politycy i Warsz, 
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teraz na porządku dzieunym 

s. moskie”skich rozprawianie 

k nazwanej ugodzie polsko-ruskiej, której 
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dzi cicho, kryjąc się po kątach, a do cara nie 
ma żadnego przystępn. . A f 
Jakkolwiek niektóre dzienniki zagranie 1.6, 
a w pierwszym rzędzie wi deńskie objaśmły, że 
powołanie czterech jenerai-gubernatorów do łe- 
tersburga miało na celu porozumienie się, co to 


budżetu państwowego, to takie objaśnienie =" 
lega na zupełnej nieznajomości stosunków rzą 
państwowego w Rosji. Rząd rosyjski o sprawach 
budżetowych nigdy się z jenerał-gubernatorami 
nie porozumiewa, ani ich o radę w tych kwe- 
stjach nir pyta. bo w rzeczach państwowego go 
spodarstwa nie mają oni żadnego głosu. Powo- 
łanie jenerał gubernatorów do Petersburga wy- 
wołane zostało potrzebą bliższego porozumienia 
się w kwestjach czysto militarnej natury, a głó 
wnie co do ruchu i dyslokacji wojsk w prowin- 
cjach nadgranicznych. nie ulega bowiem wątpli- 
wości, że rząd rosyjski, zagrożony wzrastającym 
ruchem ludności w prowincjach, ogłodzo ych nie- 
urodzajem, może się znaleść w położeniu takiem- 
że tylko wojna zewnętrzna wybawi go z kryty 
cznej sytuacji. Ruch ten przybiera wszelkie 
cechy rewolacyjne, a skoro przeszło trzydzieści 
miljonów ludzi woła chleba, a tego chleba nie ma 
skąd brać. to istotnie trzeba myśleć, co będzie 
dalej, bo zwykłe środki jałmużniczego ratunku 
niewiele tu pomogą, zwłaszcza, że pewna część 
rosyjskiej inteligencji chce skorzystać z tego 
ruchu, wyzyskać go i wymódz od rządu pewne 
swobody polityczne, od przyznania których tak 
car, jak i najbliższe jego otoczenie, bronią się 
zapamiętale wszystkiemi siłami. Opowiadają tu 
np, że znany filantrop rosyjski i ekscentryk hr. 

ołstoj, zaniepokoił dworskie sfery w Petersbur 
gu swoją dobroczynną działalnością, którą roz- 
winął podług swego filozoficznego i społecznego 
systematu. na szeroką skalę. Hrabia Tołstoj nie- 
tylko poświęca na ten cel swoje własne pieniądze, 
a jest bogaty, lecz do rąk jego płyną obfite 
składki z całej Rosji. 


Rząd zaniepokoił się tą 
popularnością Tołstoja i spodziewają się, że bę- 
dzie mu stawiał przeszkody, a jak natrafi na 
opór, to go „administratiwnym porjadkom* wy- 
wiezie gdzieś na mieszkanie do syberyjskich gu 
bernij. Hrabia Tołstoj unika; o ile tylko może, 
wszelkiej styczności z rządem, nie mówi o nim 
i w rozprawy polityczne z nikim się nie wdaje, 
ale w tem, cso robi, widać wszędzie krytykę po- 
stępowania najwyższych moskiewskich dygnitarzy 
i kierowników państwowych. To długo trwać nie 
może, bo popularność Tołstoja za szybko rośnie 
i szerokie masy zaczynają go uważać za jakie- 
goś apostoła i obrońcę biednego ludu, z którym 
żyje blisko, styka się z nim codxiennie i rzeczy- 
wiście ratuje go. Szczególniej też duchowieństwo 
prawosławne, podjudza sfery rządowe przeciw 
Tołstojowi i prędzej czy później. dopnie swe- 
go celu. 

Wypadkiem dnia u nas, jest pięćdziesięcio- 
letni jubileusz dziennikarski Józef Keniga. Nie- 
zwykła to postać, a jakkolwiek błyskotliwych 
chwil w jego życiu nie ma, może on służyć za 
wzór wytrwałości i krzepkiego ducha, w najcięż- 
szych chwilach naszego żywota na: odowego. 
Długoletni redaktor sto kilkauziesiąt lat istnieją- 
cej Gazety Warszawskiej, uczeń znakomitego 
dziennikarza śp. Lesznowskiego, wytrwał Józef 
Kenig przez lat pięćdziesiąt w pracy, jednako 
wych zasadach i nigdy się swsim i narodowym 
ideałom nie przeniewierzył. Głęboki znawca 
sztuki scenicznej, nie hołdował nigdy poziomym 
instynktomi literackim, któseni się w ostatnich 
czasach odznaczała dramatyczna literatura fran- 
cuska. W polityce, o ile niu cenzura tutejsza 
pozwalała, był zawsze jasryu i w ocenieniu 
spraw. będącz:h daleko ot naszego społeczeń 
stwa, umiał odszukać niejej>c rys, rzucający 
światło na ogóluo ludakie inieresa, w których 
widział i nasze eela Dziś Józef Kenig, z powcdu 
pewnych nieporozumień, wy łych w ostatnich 
czasach pomiędzy nin, z ,.'awcami Gazety 
Warszawskiej przeszodł do i% akcji tutejszego 
Słowa, ale zasad i poglądów «w ch nie zmienił 
ani na jotę. Dźwiga o» juź s dm krzyżyków, 
alo jest czerstwy, cascgiczty : pomimo ciosów 
w rodzinie, jak stias żony (4 domu Palińskiej, 
artystki dramatycznej), uie poadaje się troskom 
i przeciwnośr.em codzienna Życia, Niemałą też 
otrchą dla sędziwego dzioruik-rza będą niezi- 
wodnie te powszechne oznaki Czci, uznania i 
uwielbienia, jakie a wszystkic, stron, w dobę 
swego pięćdziesięcioletniego jubileusza odbiera, 
do czego i ja, skromny kores;ndent, całe cer- 
cem się przyłączam. 
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Numer gwiazdkowy Ilustrowany dodatek lite- 
racki do Dziennika polskiego wydany pod redakcją 
Stanisława Pepłowskiezo. opuści prasy drukarskie 
w piątek, dnia 26. bm. rano i równocześnie będzie 
doręczony odbiorcom naszym na prowincji. W nume- 
rze tym mieszczą się utwoiy: Adina W. Bełzy, K. 
Brzozowskiego, W. hr. Dzieduszyckiego, L. G. Dziu: 
bińskiego, Jossego, Kiczman,, B. Komorowskiego, B. 
Laskownickiego A Milskiego, S. Niewiadomskiego, 
Ostaszewskiego: Barańskiege, Pepłowskiego, Polińskie- 
go, Rossowskiego, ks. Siemieńskiego, A. Urbańskiego 
i Alberta Wilczyńskiego. 

Zarządziwszy ścisłą kontrolę w ekspedycji tego 
wydawnictwa, upraszamy pp. prenumeratorów, by 
z ewentualnemi rekiamacjami zwracali się w pier- 
wszyM rzędzie do odnośnego urzędu pocztowego. 

W świąt przededniu, jakże zmienił lwowski 


| jynek fizjognomję! Ma, naprawdę, na czem spocząć 


wytężony wzrok łakomie. Oto budy i namioty tworzą 
obóz, jak na wojnie; lecz bez strachu o proch, kule, 


| możesz przy nich przejść spokojnie. Nie przerazi wię 
' z ich głębi armat buk, chrzęst broni dziki; w o- 
! wych budach i namiotach zgromadzono li pierniki. 


Obok zpo”u, przed strażnicą — gdy cię tam zawiodą 

rozwieszóne na barjerze w całe; masie u rzysz 
Artystyczny gust je zdobi w wszystkie razem 
tęczy ; Sileżne, cudne -- tylko blask ich może 
mety o M4 s 
4 przededniu, jakże zmienił swe oblicze 
ils ua nim zieloności — jak obfity 


i gaju zieloueg awek mał 
niezi ód g3 g», stawek mały 


45 odwidzisz wsz.lka go- 
rybny (*2 och) by, bo w — kadż go mieści, ale 
sprzedaż różne ryby. Spiesz 


las choinek ! 
urządzono ; 
spodarna żono. Stawe 


adzi, moja pani. są sa 
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DZIENNIK POLSKI z dria 34. grudnia 1891 r. 
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_ Wiadomości osobiste. P. Kazimierz Pochwal- 
ski, artysta-malarg znakomity portrecista, przenieść 
się ma, według doniesień dzienników, na stały pobyt 
do Wiednia, gdzie otworzy pracownię. — Nagrodę 
konkursową w kwocie 200 rs., ogłoszoną przez re- 
dakeje Gazety lekarskiej w r. 1885, dla uczczenia 
jubileuszu Hoyera, otrzymał p. Karol Zaleski za pracę 
„Naczynia krwionośne kręgosłupa. 


Nekrologja. Wacław Józef Chołoniewski de , 


Myszka herbu Korczak, kapitan obrony krajowej, w 
nieczynnej służbie i emeryt. oficjał poczt i telegr., 
lat 61, zmarł d. 21. bm. w Kołożayi. — We Lwowie 
zmarli: Ernestyna Herbert, wdowa po śp. Fryde- 
ryku Herbercie, dyrektorze magistratu lwowskiego, W 
67 r. życia i Jan Jarosiewiez, w 78 r. życia. 
Kaiondarz. Czwartek (24.): Adama i Ewy. — 


Wschód słońca o godzinie 7. minut 57, zachód o go- | 


dzinie 4. minut 4. i 
Kalewa. :ayŚliwski Wolar połować 
jelenie, kozły (rogacze), lisy, zające, dropie, pardwy, 
bażanty, kuropatwy, g!oriki, jarząbsi, cietrzewie, głuszca 
i ptactwo wodne i błotne w ogólności. 
Stopień lekarzy wetsrynarji otrzymali w tut. 
instytucie weterysaryjnym na d. 21. grudnia pp. 


Tanchim Hammerwann, rodem ze Stanisławowa i An- 


drzej Miziura, rodem ze Świątnik. 

Pięknej uroczystości świadkami byliśmy one- 
gdaj. Uczennice znanego zakładn wychowawczego p. 
Wiktorji Niedziałkogskiej święciły uroczystym 
obchodem dzień iwieniu swej przełożonej. Podniosły 
nastrój i owo serdeczne ciepło, sakie tyiko w Życzli- 
wej opiece z jednej strony, a uległem przywiązaniu 
z drugiej —- może mieć swe źródło, wyzieraty z ka- 
żdego słowa dwóch gratulantek, reprezentujących klasy 
niższe i wyższe. j i l 

Wspaniały bukiet i album: z orygiua'nemi pracami 
b. uczennie p. Niedziałkowskiej, à obecnie członków 
własnego „Kółka“, były niezawodnie miiym dowodem 


pamieci i uznania, przyćmione jednak zostały darem | 


innym, który świadczy zarówno o szlachetnych popę- 


dach pensjonarskich serduszek, jak o zrozumieniu in- í 


tencyj przełożonej. | i i 
Ofiarowały jej mianowicie pensjcnarki 60 mun- 
durków, uszytych własnoręcznie z krajowego mate- 
rjału — do rozdzielenia pomiędzy kolonistki morszyń- 
skie, zawdzięczająwe — jak wiadomo — niemal wszy- 
stko inicjatywie i energji p. Niedziałkowskiej. ] 
Wzruszająca byla to stotnie chwila, gdy wnie- 


siono owe stosy sukienek, dar siosirzany dla biednych | 
dziewczątek, co latem w lasach morszyńskich, dzięki |, 


dobroczynności publicznej, krzepią swe wątłe organi- 
zmy, nadwerężone nieraz głodem, a zawsze niedosta- 
tkiem. | ; 

Nadto urządziły pensjonarki rodzai popisu. Roz- 
począł on się serenadą Moszkowskiegc, odspiewaną 
przez chór, poczem Nastąpiła Komedyjka 1-aktowa 
francuska „Cigale et la fourmie". Madame Lami- 
ralle, mimo twarzyczki, zdradzającej podłotka, impo- 
nowała powagą i dystyukeją prawdziwej damy ; ener- 
giczna Margot werwą Swą komiczną wywoływała co 
chwila wybuchy wesołości w audytorjum; malutka 
Lolotte z całą dziecięcą figlarnością stanęła „na wy- 
sokości zadania”, a trzy inne jeszcze amatorki zdo- 
były zupełne uznanie dla swej poprawnej dykcji i 
swobodnej gry. 3 

Dekan A („Dziedzictwo Henryka“ Gabrjeli), 
wygłoszona w sposób, Świadczący chlubnie zarówno 
o zrozumieniu utworu, jak o umiejętnem ilustrowaniu 
myśli za pomocą modulacyi głosu, przyjęta została 
hucznemi oklaskami, równie jak produkcja wokalna, 
zamykająca wieczór. : : 

Z popisu, przedsięwziętego przez pensjon irki sa- 
moistnie, dla sprawienia niespodzianki swej przełożo- 
nej, wywiązały się młodziuchne amatorki ku zupeł- 
nemu zadowoleniu całego audytorjum, złożonego z ko 
leżanek, personalu nauczycielskiego. Ą rodzieów. 

Wskutek uchwały rady miejsciej z d. 17. 
bm. polecającej magistratowi przedłożenie wniosków 
co do ewentualnego zaprowadzenia. elektrycznego tram- 
waju we Lwowie, uchwalł magistrat wysłać zaraz 
po świętach dyrektora budownictwa miejskiego, Hoch- 
bergera i profesora przy tutejszej politechnice Dzie- 
ślewskiego do Wiednia i Niemiec, dla zebrania po- 
trzebnych dat co do kosztów budowy i urządzenia, a 
następnie co do kosztów ruchu tramwaju elektryczne- 
go — tak dalece, że w krótkim czasie rada miejska 
będzie miała pogląd co do wyboru pomiędzy tram- 
wajem konnym, a elektrycznyra. 

Dar papieski. Ksiądz metropolita Sembratowicz 


otrzymał temi dniami od Ojca sw. cenny dar, mia- 
nowicie relikwiarz wartości przeszło 1000 zł. z 
Relikwiarz 


cząstką drzewa z krzyża Chrystusowego. 
jest cały ze srebra, przeszło trzy ćwierci metra wy- 
soki, waży 13 kilọ i jest artystycznie wyrobiony. 

Ogłoszenie konkursu. W celu nedania trzech 
Losagów po 286 (dwieście ośmdziesiat Sześć) zł. w a. 
z fundcji posagowej é. p. Maksymiijana i Fran- 
ciszka Ksawerego Siemianewskich, dla 
biednych moralnie się prowadzących dziewcząt, córek 
mieszczan wszystkich miast i miasteczek galicyjskich, 
z wyjątem Lwowa i Krakowa, ogłasza Wydział kra- 
jowy konkurs. i 

Posagi te przeznaczone są dla dziewcząt wyznania 
katolickiego, które ukcńczyły fsiedmnasty rok życia, 
dziestego czwartego roku Życia nie  przekroszyły 
Wiek obliczony zostanie wedle daty losowania (7. 
kwietnia przyszłego roku). Obrządek nie będzie sta- 
nowić różniey. 

Pierwczeństwo będą miały sieroty bez ojca i 
matki, w braku zaś takich sieroty bez ojca lub ma- 
tki, mające liczne rodzeństwo. 1 

Rozdawnietwo posagów nastąpi w drodze loso- 
wauia, które odbędzie się w rocznicę Śuierci fuada- 
tora 6. p. Maksymiljana Siemianowsziego, 


wym w obecności delegata umiestuietwa , 
współudziału kandydatek, 

Po dokonaniu losowania zostaną  posagi uloko- 
wane Da książeczki wkładkowe galicyjskiej kasy o- 
szczędności, na imię właścicielek opiewające i złożone 
do depozytu odnośnego sądu opiekuńczego. 

Osoby, które raz zostały z tej fun- 
dacji wyposażone, nie mogą się Do raz 
wtó:y o posag ubiegać. „Dziewczęta, kt ire 
chea się ubiegać o posag z nintejszej tmadacji, mają 
wnieść swe prośby dv Wyc4.słu krajowego, 
jako wladzy rozstrzęgującej, o dapuszczenie do loso- 
wania, nażdalej ue dnia 29, lutego przy- 
szłego roku i załączyć do nich: 1. metrykę 
chrztu; 2. świadestwo moralności; 3 *wiadectwo u 
bóstwa, stwierdzające - ORNE Wyraź nia, że rodzi '© pe- 
tentki zmarli, a wzg':dw*, ŻE przy zyciu vozestają 
i podające dokisdnie ibs 'udzalis"Fa  petentki; 

iż ojciec petentsi był  przynależnym do 
jednej z galicyjskich gmin miejskich z wyjątxiem 


bez 


LA 4 


to jest w : 
dniu 7. kwietnia przyszłego roku w Wydziale krajo- | 


ne gt 


i 


osobistych sądów galicyjskich p. Józef Zawadzki, 
radca sądu krajowego 


i miejsce p. Feliksa Madejewskiego, który przechodzi 
$ w stały stan spoczynku, zostanie p. Leon Budzyno- 
i wski, radca dworu, przy sądzie najwyższym, a jego 
miejsce zajmie p. Ludwik Mutz, radca sądu wyż- 
szego we Lwowie, którego znów ma zastąpić p Jan 
i Girtler de Kleeborn, prokurator lwowski. przydzie- 
' lony do prokuratorji generalnej we Wiedniu. Pro- 
, kuratorem we Lwowie zostanie p. Władysław Se- 
redowski, dotychczasowy prokurator extra statum. 
Do prokuratorji generalnej pizy trybunale kasacyj- 
rym ma być przydzielonyin p. Jan Łoziński, radca 
sadu krajowego w Krakowie, który dłuższy czas 
/ pracował w sekretarjac:e sądu najwyższego. W miej- 
sce p. Jana Łozińskiego na czas potrzeby będzie za- 
i mianowany radca extra statum przy sądzie kraj. 
krakowskira. 
i Awans na kolei Karola Ludwika. (Dok.) Na 
asystenta, I klasy zpłacą 800 zł. Glück 
Henryk. 
Na asystentów II. klasy z płacą 700 
z Teisseyre Juijusz, Rekucki Józef, Kucharski 
Władysław, Szezudłowski Wincenty. Krzysztofowicz 


> 
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libski Stanisław. Zucker Miurycy, Meliński Salamon, 
Michałka Jan, Pikor Ludwik, Tott Adolf, Rogowski 
Józef, Warzecha Wincenty, Kullik Józef, Otto Juljan, 
Wegscheider Fryderyk, Pośko Tomasz, Rosenberg 
Maurycy, Wątrobski Leon. 
i Na systentów III. klasy z płacą 600 zł. 
Statk ewiez Wilhelm, Mokrzycki Andrzej, Fangor 
Zygmunt, Lówber Adojf, 

Na kancelistę I. klasy z płacą 1000 zł. 
Ciechański Juljan. 

i Na kacolistów IL klasy z płacą 900 zł. 
Nowotny Teodor, Góra Józsf, Arzt Bronisław, Anger- 
| mayer Fryderyk, Nack Wiłhelm, Karamann Józef. 

Na kance!istów III. klasy z płacą 800 
zł. Grósr Teodor, Kretschmer Franciszek. Wagner 
| Henryk, Stroński Alfred, Batheld Andrzej, Ślatyński 
| Antori, Jakiewicz Jan, Golch Eugenjnsz, Stroka 
| Ignacy, Blumenfeld Jakób, Horn Antoni, Dubsky 
i Ludwik, Szálfy Mikołaj, Filaczyński Józef, Trzasko- 
wski Ignacy, Leszczyński Konstanty. 

Na kanceelistów IV. klasy z płacą 700 
(zł Jagusiński Bronisław, Ellinge. Franciszek Kván- 
duk Michał. 

Na kaneelist 
Kruczkowski Karol. 

Równocześnie złożono w ministerstwie handlu 
Projekt względem awansu służby kolejowej, którego 
zatwierdzenia spodziewiać się też można w jak naj- 
krótszym czasie. 


Wspólny opłatek. Wydział „Sokoła“ w Tarno- 
polu zayrasza wszystkich członków towarzystwa na 
wspólny opłatek ma dzień 25. bm. o godzinie 10 
przedpołudniem w sali towarzystwa. 


Towarzystwo historyczne. Na  grudniówem 
posiedzeniu  miesięcznem przedstawił dr. Wojciech 
Kętrzyński rzecz pt. 0 granicach Polski 
w wieku X. Prelegant zajął się naprzód pytaniem, 
czy Małopolska wówczas należała do Polski, bo we 
dług Kosmasa i czeskich pisarzy, była prowincja 
czeską, według innych istniała tem wielka Chrobacja, 
rządzona przez własnych książąt, choć zależna od 
Niemiec. Prelegent zozbiwrał naprzód świadectwo 
Kosmasa i wykazał, że jego Źródłem jest podrobiony 
około r. 1086 przywilej św. Wojciecha, zawierający 
opis srauie biskupstwa pragsziego, w którem się 
także znajduje wiadomość, że Kraków, niby do Pragi 
należący, miał od wschodu za granicę Bug i Styr i 
posiadał porzecze rzeki Wag z słowacką częścią Wę- 
gier. Udowodniwszy, że tych wiadomości o Polsce nie 
można odnieść do założenia biskupstwa  pragskiego, 
ani do r. 1086, postawił sobie prelegent pytanie, 
czy owe z'piski mają w ogóle jakieś znaczenie histo- 
ryczne? Potwierdziwszy je, wykazał prelegent, że się 
odnosić mogą tylko do biskupstwa Krakowskiego, że 
księgi krakowskie, zabrane w 1038 przez Czechów 
do Pragi, zawierały owe zapiski, z których około 
1086 r. skorzystano. Zapiski te, tak zrozumiane, 
zgadzają się z rzeczywistym stanem rzeczy, bo w X. 
wieku Bug istotnie był wschodnią granicą, a do r. 
981 także Saret, który mylnie Styr przezwano, oraz, 
że Slowaczyzna aż do Dunaju była własnością polską, 
Małopolska nie była zatem prowincją czeską, lecz 
odwrotnie już r. 990 Morawia była w posiadaniu 
Polaków. Morawię i Słowaczysnę utrzymał w swym 
ręku Bolesław Chrobry aż do śmierci. — Alei 
Wielka ozyli Biała Cnrobacja nigdy nie istniała 
w Małopolsce, alhowiem z wiadomośc Konstantyna 
Porfirogenety (r. 940) wynika, że ojezyzną Chrobatów 
była Panonia że siedziby ich sięgały za Dunaj aż do 
granicy czeskiej, Tataj, nad  Danajem, potykał się 
z nimi Bolesłuw Chro bry. 

Krótko naszkicował prelegent (dla spóźnionej 
pory) dalsze granice Polski, zwracając uwagę na to, 
że do biskupstwa wrocławskiego należała kasztelanja 
trencżyńska, z której, po oderwaniu jei od Polski, po- 
wstalo biskupstwo nitrzańskie oraz że Pomorze zdo- 
był prawdopodobnie już Mieszko chociaż czas zdoby- 
cią nie da się cznaczyć. Polska była więc już w X. 
wieku państwem olbrzymich rozmiarów, sięgającem 
od Danaju do Bałtyku od granie czeskich do Bugu. 
Twóreą tego olbrzyma był Mieszko, organizatorem 
Bolesław Polska stała się wtedy potęgą, groźną na- 
wet dla państwa niemieckiego. 


Prelegent przedłożył słuchaczom mapę. przedsta” 


*iającą Poisaę w r. 1000. jej granice polityczne i 
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ę V. klasy z płacą 600 zł. 
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; granice biskupstw. — W dyskusji zabierali głos: 
prof. Abraham, dr. Czołowski, dr. Papóe i pro- 
legent. 


Upadłość. Wiedeński „Creditorenvorein“ ogłaszą 
t niewypłacalność Jui. Bron. Zacharskiego w Tarnowie, 
: Leona Fiihrera w Kołomyi. Chaima Su:hera w Czer- 
, niowcach i Altera Frieda handlarza w Brzeżanach. 


Na pogrzebie cesarza Dom Pedra dwaj przed- 
stawiciele poselstwa tureckiego stanowczo odmówili 
wejścia do kościoł» św. Magdaleny przez drzwi boczne, 
uważając io za ubliżenie godności paszy, Musiano 
więc dla nich dwóch tylko otwofzyć drzwi środkowe, 
gdyż wszyscy insi członkowie ciała dyplomatycznego 
nie uważali dla siebie za obrazę wejść prsez drzwi 
boczna, 

Żadrzewienie Paryża 
dawno inżynier Alphand, 
prefekt stolicy francuskiej za czasów Napcleop® HMI. 
przebudował część Paryża, Dzienniki podqo”74€ za- 
sługi zmarłego, wymieniają i tę, ża dzięky JeMu Par 
ryż jest z drzewionym więcej, niż jakiekolwiek ipne 


| 
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We Francji Zmarł sie” 
według planów  któreS0 


Da a a APRA AAA A 
ministerstwie sprawiedliwości i referentem dla EpTaw » 


we Lwowie, który był już | legaci, wysłani tam 
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i trolora podatkowego, Kamila 
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Jan, Dobrowolski Krzimierz Lewiński Klemens, Przy- | przed niedawnym cza 
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Nowe agitacje. Według nadi szły . 
k 3 . C e ch zd 
wiadomości, przybyli właśnie do Żytomierza w. 


przez 30 ruskich 


1 
AN w ministerstwie przy boku Ś. p barona i włościańskich z Galicji, aby ago dziĘ 
| Kannego. Wiceprezydentem apelacji krakowskiej w j zakupno lub dłuższą dzierżawą AA aó o 


potrzebnych na wyżywienia tych 30 rodziii ntów, 
chcą emigrować do Rosji. powien właściciel dóbr w 
wsi Wysoko, 18 kilom. od Bstomierza oddalonej, gy. 
tów jest emigrantom SPrzedag 300 morgów po 120 
rubli za morg, a obaj delegaci wnieśli już do wadi 
prośbę o pozwolenie na zakupno tych gruntów na 
wspomniany cel. Rodziny, Choaoe om igro wi 
mają być zwolennikami Sa rłogo Nasi 
mowicza, 

a ks. o Aopoh Simenie, 
dług Kraju — biskupem sufraganem ges. .: 
mohilewskiej, donoszą, iż tenże W latach taj oai 
1865 słuchał w Monachjum teologji Św. 
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Tracenie przestępcy 22 Polagcą elektryczności : 
sem snowu to miejsce W No- 
wym Jorku. Wedlug sprawosdania Daogrny ch świadków k 
trsy rasy puszesono prąd eloktrycsay, tanim nadłąpiła 
śmieró delinkwenta. a uh 
Marszałkiem drohobyckiej rady Dowiatownj 
wybrany został dnia 17. b. m. Pan Ksenofont vobry- 
mowicz, w miejsce p. Juljusza Bielskiego, który z tj 
godności zrezygnował. Obecnie tl jix p. Ochry- 
mowicz burmistrzem miasta Droboby074, paz załkiem 
rady powiatowej drohobyckiej, p Sejm kra- 
jowy i deputewanym do rady państwa. dzy nie za- 
wiele godności, a raczej czy nie zawiele Odowiązków 
na jednego człowieka, który trudno, ab im Wszystkim 
potrafił podołać ? i 
Gwiazdka dia radnych. Znana na 
przed każdymi wyborami „opozycja“ po : 
zwyczaj głośno — zwykle. m  hałaśliwiej m 
mniej warta sama w sobie. Taki widok mamy jj 
obecnie: fałszywe ambicje podnoszą głos * %loggy 
ponieważ nie megą postawić pozytywnego Prii 
uciekają się więc do ataku na to co jest- i 
zużyty środek, polegający na zasadzie „calummiapa 
audacter...“ Dzięki temu środkowi dowiedzieli gg 
nasi radni tn corpore, że wybrani zostali 2% Pole 
„haniebnych praktyk“ — jak to napisał 96 
wien dogorywający tygodnik, a powtórzyło jedno 
pism codziennych. 
Tygodnikowi nie dziwimy się — boć on fałsze 
stał i stoi — ale dziwimy się owemu pismu t 
dziennemu. 4 ` 
Pismo to należy do spółki, której a 3 zasia 
podobno w radzie miejskiej, Dla czego A T 
wytoczył sprawy „haniebnych prak sdb 
czego w ogóle w radzie wybranej w taki spos®b sj 
dział trzy lata? Odpowiedź nie trudna. W e. 
byłby znalazł należytą odprawę, podczas goj 
podnosi zarzuty bezkarnie. Komuż bowiem, a 
choć trochę Swój spokój i powiedzmy ue 
godność, zechce się wdawać w polemikę, Sy 7 
tej strony zasadą jej fałsz, a bronią  OSZCZETS 
Takie kalanie swego gniazda, takie niesłuszne dys 
dytowanie dzisiejszej rady jest, zwłasza ze strony 
dnego wprost wstrętnem. > 
i i znać - 
PZACM wróg musi Przy! nad naprai s 


ne da. 
te dla dobra miasta nie jedną położyła zasługę 

zresztą choćby kto krytykował rezultaty, to nie. , 
uä 


te 


jednak zaprzeczać najlepszych chęci. ; 
W pracy tej dla dobra miasta panowała £ 
harmonja, w obradach sag ów ton, który 1% 
im prawdziwą godność, jakiej : ozazdrościć może 
radzie niejedna europejska stolica. Ta harmo00)3: 
kiedy została zakłucona, to tylko przez tych: 
dziś najgroźniej wykrzykują. ; 
Nie przeczymy, że w agitacji wyborczej 

jest  niewłaściwość — ale te  niewłaśńci 

w całym świecie. Jeżeli jednak słusznie 
się należy ich  usnnięcia, to tylko "je 
uczciwej, przedmiotowej krytyki, ale Ba. 
szkwilu, ohydzenie osób, teroryzowania e" 
cyjnego fałszu. Jeżeli kto demoralizuje dych 
z niższych sfer to tylko ci, którzy dla 880 rowy 
celów rozbudzają ich namiętności i oh% aj 
y h 
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niejeą 
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as 
tam. gdzie ostatecznym celem nie dobro Koho 
karygodna buta lub zawiść lub zemstæ rej 
znów w owo stadjum „roboty“ przy “wi klik E 
kto ma odwagę stawić czoło tero i a 
wiarnianych będzie przedmiotem opsli 
w różnych P artykułach: 
lowych plakatach. Ale i to się sko jas 
Napad wilków. W miejsoowoś 2! o padżj By. 
kowinie, gromada wilków dnia 15. iwo spustogząedh | 
owiec i poczyniła między niemi gira! spostrzegłs ada, > 
Właściciel owiec, Aleksander Ben” w ręku aW r 
się dzieje, wybiegł z chaty z k cił się R sd 
jednak chwili jeden z wilków FE otoi ntrata 


J) i pasz i 
"MZ" 


wartości 6000 zł., w zupełBoŚcI ubat 

dnej stajni spalił się  parobek po "AŻ. 

Wdrożono dochodzenie z powodu: E poiar tu | 
olli Ez 


m, a 
gospodarstwo; sZkodą 7300 zł. w całości Ubezpieczona, 


A iaai PTZEMYŚ kim, 
wcach, w Powiecie P! Jaaa gólna szk 


tynie spłonęły dwż zna- | 


„AM 
pieczo8a 38005 W Bua szkoda 10,900 Zt, w 


cznidSze pogpodatstwa; ogóln 

powie ubezpieczona, 
MianOWanie. Dyrekoja skarbu zam 

arciaka 


tone 
oborcą po- s 


datkowyM w TX. klasie TBLBL. 


a 
: micz, 
Samobójstwo. Oktawian An castepoa i 
fora, elew szkoły KAdEIÓW w poz 
gobie życie w kossarach na Grobi” + Krakowie. | 


ob i i 
Cesarz udzielił „Z pr "l szły 
gminie Kosowej, W Powiecią kolbój, =m, na bósową 
szkoły, zapomogi W kwocie d f 
Temperatura. Barom opada, Średnie tom- K: 


ar. 
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m eene 

Plerwszy Śnieg. 
; | ME — wołało dziecię radośnie do matki, 
_ fieszcząc się w jej objęciu i patrząc w okienko, 
dzie na dworze padały białe śniegu płatki, 
ziemię odziewały bieluchną sukienką. 


kwiatki, 


o 


Mamo! to Bozia z nieba takie sypie 


ak w tej ślicznej cl 
) GA] jak to | aobrze — Bozis kocha dziatki!* 


»- I klasnęło Z radości rączyną maleńk;. 


hz 4 


|. na dworze pod murem, przyparia do ściany, 
tata biedna sierotka, okryta w łachmany; 
mieg jej przyprószyś Z pu | 
» c kryjąc w SZmaiąch zziąbniętą raczynkę, 

T ak szeptała żałosnie : „O matulo redua, 4 

p ie ty, matule mojs? Mnie zimno, ja głodna! 


a Krueto. 
— OG LSZZ 


=») 


powiastce przed grseczną Zosienką. 


więszehu bradną kosznlinkę.. 


mada t neztme—. 


kręcano i fałszowano, bądź wręcz zaprzeczano. —* 
Oprócz artykułów dziennikarskich napisał p. B. prze- 
szło 30 dzieł większych i mniejszych treści history: 
osnej, a dalej znaczną liczbę pism i rozpraw poli- 
tycznych, krytyk, poezyj, rozbiorów, życiorysów, 
wspomnień z podróży, wreszcie utworów humorysty- 
czno-satyrycznych. A 
Oddzielnie wydane prace Stefana Buszczyńskiego 
po większej części zostały wyczerpane. Przyjaciele 
zasłużonego pisarza powsięli w Krakowie zamiar ze- 
brania w jednę całcść wszystkich jego prac i wyda- 
nia ich wraz z dziełami odrębnemi, wyczerpanemi 
w handlu. Będzie to cenny materjał do współcze- 
snych dziejów nsszych. Całe wydawnictwo obejmować 
ma 24 tomy, kosztować będzie 20 zł. a przyjdzie 
ono do skoiku, jeżeli się zuajdzie 50 przedpłacieieli 
na każdy pojedyńczy tom, którego treść określoną ; 
została dokładnie w wydasym właśnie przez drukarnię | 
Związkową w Krakowie prospekcie. Wydanie tych | 


-m m. 


DZIENNIK POLSKI s dnia 34. Grudnia 1891. 


, Za autentycznością tej wiadomości przema- 
wia tyle motywów, że można ją rzeczywiście za 
bardzo prawdopodobną uważa. Przedewszystkiem 
bowiem hr. Kuenburg, jako członek lewicy libe- 
ralnej, nie zaznczył swej działalności jako prze 
wódca stronnictw, — a właśnie takim miał być 
kandydat na ministra. Nadto hr. Kuenburg jest 
rodem z Pragi, a lubo całą swoją urzędową i 
publiczną karjerę odbył w Austyji Niższej i Wyż- 
szej i Salcburgu, — ze względu na pochodzenie 
swoje uważary być może za „Niemca cze- 
skiego“. 

Hr. Kuenburg jest jadnym z najmłodszych 
parlementarzystów, wszedł bowiem do izby w 
styczniu r. 1858, a to jako poseł z miasta Linvu. 
Prawnik z zawcdu, wstąpił do służby sądowej i 
doprowadzi ćo godności radcy sądu krajowego 
w Lincu. Od r. 1874 do 1883, jak długo wier- 
nokonstytucyjna większa własność miała przewa- 


= arrr. N z - ZAMEBEEJ 
Wiedeń 23. grudnia. Hr. Kuenburg odbył Stambul 23 grudnia. 


wczoraj dłuższą konferencję z hr. Taaffem. 

Buda Peszt 23. grudnia. Dziś ma nastąpić 
rozwiązanie sejmu węgierskiego. 

Paryż 23. grudnia. Zmarł ta biskup Freppel 
Był to jeden z wybitnych purlamentarzystów, 
broniący zawsze energicznie praw Kościoła kato- 
lickiego). 

Minister oświaty i wyznań zarządził usunię- 
cie wszystkich Jezuitów, którzy udzielali dotych- 
czas nauki w zakładach pry watnych. 


W izbie wniesioną będzie interpelacja 
w sprawie wypadku sofijskiego, 
Petersburg 23. grudnia. Wowosti ządają, 


ażeby Rosja przyłączyła się do unji cłowej 


Arcyksiążę Leożold: 
przybył m incoghiżo, Mimo to kazał go sułtan 
powitać z wszelkiemh. honorami, a dziś daje na 
cześć jego obiad w Yldrą kjosku. Arcyksiąże za- 
bawi tu bardzo krótko i pbzedzie do Smyrny. 
Ryga 23. grudnia. Mim 


r wyznań rozpo: 
rządził, ażeby wszyscy uczni 


je-chrześcianie, 
bez wzęlędu czy są katolikami, cZy, protestanci 
nczęszczali na nabożeństwo prawostaba, 

Nowy Jork 23. grudnia. Według dówjesień 
z Valparaiso, rząd chilijski wypłacił posłowi mie 
mieckiemu 1000 ft. szt., jako odszkodowanie za 
przytrzymanie przez Balmacedę parowca niemie- 
ckiego „Romalu . 


Wiedeń 23. grudnia. 
11:39—11 41, żytl1:060 owies 6 *76. 


Giełda zbożowa. Pszenica 


na R E E 


i i ; aiey s ; j. | sejmi -austriacki i i stw środkowej Eur tworząe to 
- af Ą rac połączone jest także z celem natury filantropij- ; gę w sejmie wyższo-austriackim, zasiadł w nim | PA j opy. przez = 
s. Do naseych Czytelników ! ; A nóż e- wydawcy przeznaczają po 50 zł. od | hr. Kuenbarg. a od r. 1683 był członkiem Wy- | ogólną unję cłową europejską, w p zeciwieństwie Kurs giełdy wiedeńskiej. 
| W dniu 4 Stycznia 1892 rozpoczyna „Dziennik | każdego wydanego tomu na rzecz wyższej sakoży | działu roi + R do Ameryki. Polityczna przyjażń Rosji z Francją |) cna z ET 
Polski“ XXY rok. istnienia. i żeńskiej im. Baranieckiego w Krakowie. |. W izbie poselskiej nie odznaczył sie br. | Miey na tem nie straciła. "odr i Blada E 
i Ol(8KŁ stoi 0 własn ych i tylko o W drugiej połowie stycznia wyjdzie nakładem | Kuenburg jako mowca; uchodzi natomiast za Petersburg 28. gradnia. Journ. Si. Petersb RE i . — po połudain). | 
| własnych Atach — to też nadzieja jego Jedynie | gminy miasta Lwowa publikacja miejskiego biura | dobrego pracownika w komi: ach, a zwłaszeza w s a 5 kaa Pozzo. Akcje atpejakin Towartyatma góratowogo - 
W życziiwó" i szezerem peparciu czytelników. statysty znego pod tytułem : „Wiadomości statysty- ! komisji dla ustawy” karnej okazał niepoślednie oświadcza, że Bułgarja złamała traktaty i winna » Banku wglo-austrjackiego 
| Nadzieja nie zawiodła Das: na brak poparcia i | „ne o mieście Lwowie“. Praca ta. obejmująca około | prawaicze zdolności. W strenniztwi” liberalnem być ukaraną. l e kolel Karola Ludwika 
Syczliwości nie możemy Się uskarżać-— a szczerze | ją arkuszy druku (w czwórce») zawiera: I. Ruch lu- | cieszy się hr. Kuenburg POWSz:chaą syS:pat:ą, po- Wiedeń 23. grudnia. Kredyty 283-87, staatss 5 Kolei ERN eniras 
a nie wdzięczni, z naszej strony staramy się wpio- | ności od roku 1881 — 1890, w roku 1890 i w | mimo, że nie wysuwa Się naprzéd przy ważniej. bany 28450, lombardy 8325, alpiny 646), majowa renta kolei paźstwowaj —. 


92757, węg. złota renta 14630. * kolei lworsko-czerniowieckiej ` 
kolei węgiersko - północno - warhoGuloj 


Łoay tureckie ; 


adgać W pismie naszem Korzystne zmiany i refonay. 


ad NE 2e owej dy. oda ozcć pierwszej połowie roku 1891, IL Czynsze mieszkań 
rgy sua, um czyte. swej S , z 


szych akcjach politycznych, 
w reku 1889/90 i zmiany we własności nieruchomej, 


Jeśli więc w sferach wyzszych  icrowano 


fletonowa w Bismie oane a ef tyki 1804 1891. | się tomi VE a a E oba Wiedeń 23. grudnia. Cesarz p:zyjmował hr. Looy komnnalne wiedeńskie a: 
e naszem ocpoyinaa 10n Zê- f II. Ceny zboża za czas od roku — 1891. | się temi wzgikaami, 4? owy miawtor 030Da A $ 1 a s Towarzystwa tureckiego raragan tytoniu 
- 4 Depesze nasze pod względem obfitości i dokła- IV. Konsumcja najważniejszych artyknłów żywności i swoją nie raził zbytnio Czchów, aai nie był Ba E ga aa) auajen_Ji. kaja skie oBiigecje | demnizacyja 


ółnacne-aschodn. (UL P. 4 B+"naż] 


Orzan xonserwatystów ragriacji iay 


lności nie ustępują depeszom pism zagranicznych, 0 ro RE 
tępują Pp y niemieckich Vaterland podnosi, że lewica zdoby- 


` _ygle lepiej Sytuowanych. Na dział ten zwracamy naj- 
| niejszą uwagę, SdJŻ sądzimy że Dziennik powi- 


przeszkodą w skojarzania nowej większości par- 


otrzeb gospodarstwa domowego W latach 1881 — i 
e z lamentanej, — to warunkom tym ody owiadał- 


1890. V. Szoezegółowy wykaz cen artykułów żywno- 
ści w roku 1890. w roku 


Losy 
Ako; 
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je Banku dia krajów korau wà 
Henia węgierska zło: k 
Akcje Bankveralna o Pos - 
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E 


Dbjawie życia 


nien przedewszystkiem dać dokładny obraz bieżącej 
shwili i podawać czytelnikom jaknajspieszniej cieka- 


` 


: dzięki ciągłym błędo ich jza- SK 

wsze wydarzenia. > dobroczynne w roku 1890. Praga 22. grudnia. Organ duchowieństwa e nP, B dw Ba "14 PMS Aan 
D. „Dziennik Polski“ jest jedynem pismem pol- W drugiej części zamieszczone SĄ wyniki spisu | czeskiego, Czech, ogłasza manifes: duche wieństwa N P tojocdh, 3 BIE) F Berlia, śni: —, Grudn a 188: r 
skiem w Galicji, które prenumeratorowie | ludności, dokonanego w roku 1890 według stanu | przeciwko mowie dr Gregra, Manifest oświaacza, owa Presse twierdzi, że z zemianowaniem f 


tak 


w mieście, jak na prowincji, 0trz y- 
mują codziennie, a więc i w poniedział- 
ki W ten sposób Dzienik Polski daje prenumerato- 


VI. Zmiany diem 
1887 — 1890. VII. Szkoły ludowe publiczne 1 pry- 
watne w latach 1886/7 — 1890/1. VII. Zakłady 


z dnia 31. grudnia b. r. 
Cena tej publikacii 


w drodze przedpłaty wynosi 
85 ct., które złożyć należy najd 


alaj do dnia 8, sty- 


by rzeczywiście pod wielą względami hrabia 
Kueaburg 
(Teivgramy Z nych pism.) 


że duchowieństwo czeskie jgtrcy Z pogardą na 
mowe Gregra. Będąc przekenanem o wierności 
i lojalności ludu czeskie” dj, tronu, łuchowień- 


ła niejakie sukcesy pie dzięki swcim zasadom, 
ani też swojej dotychczasowej pelityce, tylko 


hr. Kuenburga ministrem. weałe się nie zmieniło 
stanowisko lewicy wobec rządu, tuczież, że kwe- 
stji większości w izbie posłów zauianowanie to 


Bosyjaki rahel Papierowy , 
osy preruiowana w 
RTE 3 i ior 
Esnta papierowe . 


(godz — mir. — po południn), 


Kosyjzki rubel papierowy . 
Akcja nnatrjaskie kreaytowa , 
Akcja kolei Karola Łudwika |. 
Austrjackia banknoty , 


Fom zamiejscowym o 52 numerów więcej, jak każde | -„nia 1892 r. -w preaydjum m jstratu. W handlu | stwo to będzie si? tarmo, ageuy n: odste.wie nie tygo gie tozwiasa lekki iwo za bicz Raye Son | ombras) 

inne pismo; a chociaż koszt tych 52 numerów prze- księgarskim, (dla którego przeznaczono tylko 190 rchgji przyczynić sią j zens mącej f0 wzmo- Y ązuje, za pierwszy 

nosi 6.000 zł rocznie, mimo to Dziennik kosztuje egzemplarzy) kosztować będzie pojedyńczy cgzempiacz | cnienia tych zcznć GU zgęjkiegł % krok ii onn poczytywane p‘ P> > B Przyjechali a 

byle, ile inne większe pirma polskie — jest więc sto- | 1 gą J5 ot F Born 28. grodzie, Norzadkalig. Zig ogło- | OOIEWRSJCE nad iae Roli wok Cia "ustąpienia ago a Pota. WAW 


u a ik + rok rocznie. 
Tú kiowe ilustrowane. 


Dział korespondencyj zamiejscowych i zagrani- 
nych został znacznie rozszerzony. Obecnie korespon- 


entami Dziennika Polskiego sę pp.: 
Adolf Talender — Wiedeń; 


UJ 


Edmund Naganowski — Londyn; 

J. Saski — Paryż; 
Masilewski — Stambnł; 

x — Rzym; 

Dr. Christo Kessiakow — Sofia; 

Klamrzyński — Medjolan. 


bbeenie w Kijowie i Wilnie. 


arzeniach 


aszych wymogach, zamia:ach, 


Mastępujące ntwory, które 
dakcy jnej : 


Zygmunta Kaczkowskiego, 


„Rycerzy Olbrachtowych* pt. 


= 


3 


p 


Wasi Ojcowie. 


f 
i genialnego autora. 
i Dalej mamy w tece: 


szem pismem. Oprócz tego, dajo Deien- 
2 lub 3 dodatki okoliczno- 


! Nadto z Krakowa pisuje p. Z- Kleczkowski, 
a obok tego mamy korespondentów w Warszawie, a 


© Czytelników i przyjaciół naszych upraszamy, 
ażeby jak najczęściej pisywali do nas o wypadkach i 
im bliższych. Piszcie nam Panowie o 
czynach, o każdym 
-- bo w ten tylko sposób objąć można 


vgół spraw krajowych. 
pz Gl, przygotowanych do druku 
jbliższej przyszłości pozwalamy sobie wymienić 


posiadamy w tece re- 


genialnego autora 


Jestto utwór, skreślony na tle powstania listopa- 

dowego, w którem udział Galicji świetnie jest soha- 
k _ rakteryzowany. Poszczególne obrazy tego wielkiego 
ziejowego momentu skreślone są genialnie, a cała 
owieść Nosi na sobie wszelkie cechy i zalety powie- 


autorów obcych. W pierwszym rzędzie 


„Nowin literackich“, wydawanych przez beig 
garnię F. H. Alt:nberga, wyszedł uumer gru- | 
dniowy w objętości dwóch arkuszy i zawiera niezwy- 
kle sporą wiązkę wskazówok dla czytającej i k tpu- 
jącej książki publiczności. 

Podobnie, jak w poprzednich dwóch numerach, 
tak i tutaj poezja przyjęła ua siebie zadanie inaugu- 


W dalszym ciągu podają Nowiny zwięzłą syl- 
wetkę i charakterystykę działalności Adama Kre- 
chowieckiago, po któraj następuje obfita garść 
krótkich sprawozdań z nowości wydawniczych i je: 
szoze obfitsze zapiski bibliograficzne. 

Z pośród tych ostatnich zasługuje na szczególną 
wobec bliskich świąt Bożego Narodzenia uwagę ~ 
wyczerpujący spis nowości z zakresu literatury dla 
dzieci i młodzieży. 
z z 

Teatr. 

Wiele okcliczności musiało się złożyć na to 
— czas przedświąteczny. wichura, utrudpiająca 
poprostu przejście ulicami. a może najbardziej... 
koniec miesiąca, jednego z najcięższych w roku 
dla przeważnej części mieszkańców wielkiego 
miasta -- dcśó, że piękna sztuka H. Ibsena 
„Wróg ludu“ odegraną została onegdaj przed 
nader nieliczną publicznością, chociaż utwór ten 
na naszej scenie po raz trzeci dopiero ujrzał 
światło kinkietów, chociaż dyrekcja — za co jej 
się najsłuszniej należy uznanie — obniżyła wstęp 
do ceny przedstawień popołudniowych. ` 

Sztuka, już przed pierwszem przedstawie- 
niem wybornie wypróbowana, onegdaj całkiem 
naturalnie szła jeszsze gładziej. 


Chmielińaki 1 Partem leonis oklasków zebrał p. | 


Hierowski, Walewski i inni, jakoteż panie Cicho- 


siła wczoraj depesze, jakie prz siali sobie hr. 
Kalnoky i Caprivi z powodu przy:ęcia traktatów 
handlowych. 

Hr. Kalnoky w depeszy swej wyraża radość 
z powodu przyjęcia, l tak pisze: „Przyjęsie tra- 
ktatów olbrzymią większością przez parlament 


sarza niemieckiego doznały tak zaszczytnego 
uznania. *; 

Petersburg 33. grudnia, Pogłoska, że kró 
Milan obsimie naezalne dowództwo jazdy perskie 
i wkrótce do Persji się uda, wyszła z tutejszych 
dzienników i jest tendencyjnem zochydzeniem 
nienawistnego Rosjanom Mijana. (G- N.). 


Telegramy „Dziennika Polskiego. 


Wiedeń 23. grudnia Wr. Ztg. ogłasza uzu- 
pełuiające zarządzenia min. handlu co do orga- 
nizacji zarządu kolei państwowych. Wśród in 
nych zawierają te zarządzenia postanowienie 
o tworzenin inspektorów kolsjawych w miarę 
potrzeby. Następnie idą postanowienia co do 
agend jeneralnej dyrekcji, w sprawie 
budowy, stosunku do władz innych i do perso- 
nalu, w sprawie awansowania urzędników, wy- 
taczania dyscyplinarki, w ogóle sprawy perso- 
nalne o ile nie są zastrzeżone dyrekcjom ruchu. 

Do zakresu jeneralnej dyrekcji należy dalej : 
najwyższe kierownictwo konserwacji kolei i bu- 
dowli kolejowych, ruchu kolejowego, ustanowie- 


przemysłowe; 16 zostanie zamianowanych na 


Plenera ze steru lewicy i przyjęcia przez niego 
posady prezydenta najwyższej wspólnej izby ob- 
rachunkowej. 

Praga 23. grudnia. Dziennik Piłzneńskie Li- 
sty donosi. Wnet po znanej mowie Gregra w ra- 


w którym żądają od posłów swego stronnictwa, 
aby natychmiast opuścili niegodny obóz młodo- 
czeski i raczej mandaty swe złożyli, aniżeli dźwi- 
gali na sobie odpowiedzialność za czyny, z któ- 
remi nikt godzić się nie może i które noto- 
rycznie nie przynoszą ojezyżuie żadnego po- 
żytku. 

Buda-Peszi 23. grudnia. Prezydent 
nistrów uwiadomił dziś izbę, że przedłożył ce- 
sarzowi wniosek o rozwiązanie sejmu. 

Projekt swój motywuje rząd tem, iż już 
teraz w całym kraju wre walka przedwyborcza, 
dla tego też niemożliwem jest aby posłowie 
mogli w spokeju oddawać się swym pracom. 
Rząd zapowiedziane przez siebie projekta re- 
form przedłoży możliwie jak najprądzej nowemu 
parlamentowi. 

Prezydent ministrów proponuje dalej, ażeby 
parlamet nie odbywał żadnych merytorycznych 
posiedzeń. lecz żeby tylko dnia 4. stycznia 
1892 roku zebrał się w celu przyjęcia uchwały 
izby magnatów w sprawie traktatów handlowych. 

Rzym 23. grudnia. W senacie wniósł mini- 
ster finansów projekt ustawy o sanacji finansów 


Sulmona Isernia, zaszkoczyła w drodze straszna 


dnia 23. grudnia 1891 r 
HOTEL ZORZA L. Giżycki, P. Mańkowski z Podola 
res A. Szczurowski z Jarosławia. A. Bogdanowiczowa z 
Ostrowa. K. hr. Dzieduszycki z Siechowa. A. Ober yński z 
Nowego Sioła. J. Kieszkowski z Luki. Dr. J. Hocheneg z 
Wiednia. H, Hoeniger, H. Bauger z Przemyśla. 


HOTEL FRANCUSKI T. Serwatowski z Bueniowa 


» : Ar - talki dzie państwa, zebrali się członkowie czeskiego y : 
R 4 s 4 i š pe. „I dowodzi, że w Niemczech umieją ocenić wielkie p , ę 50 | M. Nahodska z Wołczuchy. E Pradal z Koniuchy L. Poki- 
LA | ĘE77077 ać rad SE mat - Adm ~ peoe Sak. WIETSS | cele tego dzieła pokojowego, tak samo jak i zna | stronnictwa realistów (są to naimmiarkowańsi z | ziak z Jarosławia. I. Weiser z Sasowa. H. Wachter z, 
a De Maii Diyn a p y BE poecie 0. NAN uaznie zapo- | komite zasługi kanelerzą które ze strony ce- pomiędzy Młodoczechów) i wygotowali dokument, Landsbergu. M. Heim z Wiednia. B. Wierzchleyski z Kaba- 


rowie. B. Skibniewski z Balic. Hr. S. Jabłonowski z Po- 
dowea. Hr. L. Cigala z Ispas. E. Roawadowski z Żółkwi 
A. Sozański z Grabowea. I. Tlenieeki z Wołostkowa. W. 
Łuszpiński z Kosowa. S Lipski z Sanoka. P. Zimermaun 
z Rosji. 

HOTEL CENTRALNY. A. Kruczek z Sanoka. W. 
Salzman z Tarnowa. E. Fokarski z Przemyśla. A. Reindl z 
Woliey. S. Kapliński z Machniówki. K. Jabłonowski z 
Derżowa. [. Sobotnieki z Grybowa. 


NADESŁANE. 
Zdjęcia i powiększenia fotograficzne 
aż do naturalnej wielkości, bez zatraty podobieństwa z jakiej- 
kolwiek fotograżji wykonuje artyst. Zakład fotograficzny 
M. GOLDBERGA 


Lwów, ulica Jagiellońska liczba 11. 1756 1—? 
Nowość: Efektowne fotografjo ma białom szkie matowom. 


M JONASZ 


DOM BANKOWY i KANTOR WYMIANY 
we Lwowie, ulica Jagiellońska l. 3, 

kupuje i sprzedaje wszystkie efekta i monety 
po najdokładniejszym kursie dziennym. 

Zlecenia z prowincji wykonuje niezwłocznie bez doliczenia 

prowizji. 1017 1—? 

„Główna reprezentacja dla Galicji 


i | ni i i i b 3 
© J, Rogosza nader wdzięczny obrazek pt, Bee Rola doktora, wiekowego „wroga ludu“ zda | nie taryf w rucha osohowym i rzeczowym i t. d. włoskich i żądał nagłego jej traktowania. Senat | Towarzystwa = zer TE AYIA E 
- skargi. się być stworzoną dla tego młodego, a tak inte- Państwowa rada kolejowa mieć bę- : : ROSA E Utaw Mutual. — Rok załużeniu 1842*, 
Ed. Naganowskiego, wyborną humoreskę ligentnego i tyle pięknych nadziei rokującego | dzie skład nastepujacy: 9 członków powołuje uchwalił dziś rozpocząć obrady ków im) 2 MMO || 
_ pt Żona Weterana i powieść oryginalną na tle spo- artysty. Odtworzył ją też p. Chmieliński z pra- . bandl PA f ra Pr że" Rzym 23. grudnia. Nadeszły tu prywatne Premiowane własnych zbiorów wina Heggalja. 
kecznem pt. Wszystkiem pieniądz. .  Pudziwem zamiłowaniem i z rzadkiem |powodze- | "T snCu, po 2 ministr. "dE w 1 rosnictwa, depesze, że powracających do domu 200 robo- Tokajskie — są od wiełu lat zaszczytnie uznan A 
Równocześnie, Obok powieści orygi- | niem. Wywoływano go niezliczoną ilość rag „l minister wojny; 36 wyszlą izby handlowo- : jętych przy budowie linji kolejowej A : : 
Ra]nych, zamieszczać będziemy tłuma a równe uznanie zasłużyli pp. Zboińaki, ; S ad Ihprzez najpierwsze powagi “Sokarikio AMMER 


świadectwa można w każdym czasie odczytać. 


3 - Ę s i iosek korporacji rolniczych. Izby handlowe | zamieć śnieżna. Podobuo wszyscy zginęli, jedni A 

Zamieścimy: Powieść Mis Braddon pt. Na tropie | cka i Stachowi | u poraz; } , . Neupauer 

== ZA A nowych Oh i powieść, Naje fata Aiia onegdaj był akt czwar- we Lwowie i Krakowie wyszlą po 2 sapor udnsili się w zaspach śnieżnych, a drudzy za- | 2080 1—1 ulica Kochanowskiego 6. 
Przerobjoną z holenderskiego, pt. Gryzący czerw. ty, przedstawiający zgromadzenie ludowe. Przy | Y Brodach jednego członka, oba krajowe 40W- | marzli. Piętnaście trupów miano już wydobyć. = an zz 


Xócz tego mamy zapewnione współpracownictwo 


wielu Pisarzy naszych. 


| W odcinku Dziennika po ukończenin obecnie 
_- drakujących się powieści, rozpoczniemy drnk powieści 


| 
tej sposobności podnieść należy wyborną reży* 
serję, którą zawdzięczać należy p acy niestru- | 
dzonego p. Walewskiego. Scena zgromadzenie, | 
odegrana przy współudziale całego niemal per- | 


rolnicze po jednym członku. Do zakresu działa- 
nia państwowej rady kolejowej należy rozstrzy- 
ganie ważniejszych wniosków taryfowych, usta- 


Rzym 23, gruddia. „Ajencja Stefaniego* fdo- 
nosi, iż rozsiewane wczoraj wieczorem niepoko- 
jące pogłoski o złym stanie zdrowia Ojca św. 


Wykonuję nieznane jeszcze u nas 


Plo eckiej emalji najnows 
mby z ystemu dra Herbsta, „ 


uzupełniające zepsute zęby do niepoznania. Sztuczne zęby i 


I lenie 2 razy do roku planu jazdy. . i własnoręcznie wedł jlopaze; 
Zygmunta Kaczkowskiego sonala, potężne na słachaczach wywarła wrażenie. Każd PREY i są zupełnie bezpodstawne. = szczęki  sporządzam dy. ug najleyszej 
et. n Wasi ojcowie“, a równocześnie Mis Braddon Sztukę Ibsena zapewne ujrzymy ore = i ażda dyrekcja ruch u stanowi za- Paryż 28. grudnia. „Ajencji Havasa* dono- M. Lüt 
„Na a. zbrodni. raz na scenie naszej - może w warunkach po- mkniętą całość dla siebie, w sprawie konserwa- szą, że mylnem jest doniesieni*, jakoby repre- | 1525 1—? dentysta i lekare chorób wt 
tku za8: 


El. Naganowskiego 
Sg, z życia Polaków- robotników w Anglji. 


pt. „Żona weterana*, 


myślniejszych lesze będzie miałe powodzenie, 
na Ówczas też zastrzegamy sobie jeszcze głos 


obszerniejszy. 
WOIFTWPENZTAY * PTT ETEN 


cji kolei. rachu i zarządu materjałów. Miejsca, 
w których mają być urządzone dyrekeje 


zentant wojskowy przy ambasadzie niemieckiej 
Funcke, na żądanie rządu francuskiego odwoła- 


we Lwowie pl. Trybunalski i. 1 


Specjalista chorób skórnych 1 weneryczaynh 


ruchu Oznaczone będą przez ministra handlu 


 Kwra(amy także uwagę na korzystne warunki nym został. 
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7 ro duza. KOIRRA „o ości panowie! Równe wystąpienie Koła | do 4 tygodni, a w wyjątkowych wypadkach do międzynarodowy. Przyjęty E każdy bez 


ane pomimo Zwiększone) objętości, 

gi jak w latach Ubięgłych tylko_60 gt R 

Pyy ütrwalenie zasług" Stefana Buszęzyjskiego 

3 roku przyszły m upływą trzydzieści lat nieprzetwą. 
ai. pracy literackiej p. Stefan, 


y 


« 


3 miesięcy, zezwolenia na remtneracje do kwoty 
100 zł. przedkładanie wniosxów v sprawie ros- 
rzerzenia zakładów kolejowych nadzór naczelny 


à grudnia. Jeden z socjalno 


ai Ü Ą © lityki wlasnego ictere- 
prowadzimy bynajmniej posity 5 demokratycznych posłów, który znany brise 


sū, gle że raczej polityka wasza opiera się na 


Podziękowanie. 


Pisans nie m 


Z 


pod 


t ję AO ; Reini ios r p. ; ając innego sposobu do złożenia 
Wały nó wj. igea Buszozyńakiego. ; daleko szerszej podstawie, a podstawę tę możemy | nad policją kolejową, przedstawianie wniosków | swych mów na temat niepraw'.łowości przy E Eae Podziekowania Wielmożnemu Panu dr. Hilaremu 
arty k k go pióra dzie zasilał P- Busgozyński określić w ten sam sposjb, Co PA czacy o zmianę taryf, ulgi frzchtowe, wydawanie wyborach, uwięziony ostal zi svrszeniewierz onna zają dal) e gadzwycajj poani bezintare- 

n) i swoje ; nniki krajowe i zzgra a ieg iedni osujem: so- j jaz awian: stari diio W i 4 yi acją, dokonaną na niemowięciu maje 
PZ ua Se eko Ry ea Deo podawany a | Taaa latanie omoaaa a rsu se rasy | i a A 

H l 7 fe, > Ą g > - +1 ez 1 rzowuej z Wetrikiem à 5 u i i 4 

4 wy: 3, Dziennik P teratai , Tygodnik wiej. | trzeyse ku wzmocnieniu trójprzymierza, które wege i kę ; + im zow E i W/ietRiIGM ŹrOd- | nietwa. l | trudów, połączonych "z. wyż wymienioną oporach, polscie 
144 op A de sy, Ruch IA ci (pod redakcją Gi- uważamy Za konieczne dla wzamnonienin Cesar- ków ruchu, SZyn 1 urządzeń Masz. vy ch -- g Sofja 28 grudnią. Wezoraj <a wi no że- i Bóg zapłać ! > 

era | Zulińskiefo) Dziennik polski, Kurjer a 


. 
s 


" 


to zakresie sumy kontraktowej 159.000 zł. , 
przy publicznej konkurencji W innych wypad- 
kach tylko do 3000 zł. W razis rówaych wa- 
runków, należy dać pierwszeństwo materjałom 
z własego okręgu. Te zar:ądzeuja wchodzą w 


| życie 4 dniem 1. stycznia 189; voku. 


stwa i dla Poparcia okaju, irteresów pokojowych 
i kulturnych zadań Earopy. Oto nasze zasadni- 
cze stanowisko przeciw przypizywania ram in- 
s tor Bin > nych motywó” zastrzegamy się jak najstanowczej. 
w nich aut p niezb  tnicisze nasze Sprawy, wyjaśnia? | * Koresyitdent wiodsósši Nowej Reformy 
d udowadnia: P bitemi argumentami fakta z dziejów | donosząc o możliwości zamianowania ministrom 
naszych porozbiorowygy, które bądź rosmyślnie prze- j hr. Gandolfo Ku:nburga, tak pisze : 


l d E = = 
$ PTA 
= h 


gluge na Duna:4. 2 

Bukareszt 23. gradnia Pres ministrów, Cs- 
targiu. Zuwiadomił iste, jż gpsiósł królowi o 
wczorajszej uchwale, udzielające! gabinetowi wo- 
tum nieufęeśći- Krói oświadcz"* że namyśli się 
dopięsz Jaką ma powaiąć decyzję. 


| Wal Podzi = 
garyski Gazetę krakowską 
, ę uE Now reformę i 

dd. Wszystkie Prave, w nich pomieszczoną, mają je s od ekowa 
len tylko ce NA oku. służbę Narodową, poruszał ! skin, którzy przyczynili się 
jaj speźnieniem ostatniej posługi $ 
u, żołnierzowi z roku 1831, (sb 
| 


poka RZEZ TT 4 m 


# czynną pomoca 
Michałowi Ba- 


ôg zapłać”. W a 


tw 


— ZŁ + uz m kk Ó 


a A z R A 1-1. __ 


zaenolilowa DS cp 
„ cynkowa 55 ct. 

żelazna 40 et, 

mmsindowa 15 2c 


pOrCVNROWA Í Eb. 
wmarnarewa 90 ot, 
ssiilsnna 70 66. 

lead na KE et, 


, 


(u iają wszelkie możliwe 
zaw i wami: r 


m 
e LATOR iy alev Błaowaczie: 


ziy anrodą Iartznan: 


Drobne ogłoszenia. 


! i 
Doniesienia rezmalte B kartonie 100 sztuk 70 ct, na kart. 
po I centa od wyrazu. ze złoc. brzegami 100 sztuk 1 zł. wyko* 


lety wizytowe na grubym ładnym 


DZIENNIK POLSKI z dzia Z4 UTUuu:a 


A AGRONOM. | 
HERBATE Famiiljną iy siłe wieku, Który zawiadywał samo- 


dzielnie w wię*szami majątkami w Pru- | 
Y, kilo 1-80 i 2 zir, 


sach. zna się na usrawie cuklowc: h bu- 

raków, chowie byd a, koni, O9eZninzp 

Znakomite WYSIEWKI z herbat przy miecz>rui Z Moc w ak 
H tajem miejsecn zar adzał większym klu- 

h kus a LIE (czem przez lat 7. od scłując się na reko- 
poleca HANDEL 1035 bf nenda je hr. Adama Sierakowskiego 

lz Wasylewa w Prusach, także i na hr. 
Tadeusza Dzieduszyckiego z Pisniaków, 
posznkuje umieszczeni. każiego Czasu, 
co wskaże Fkspedy ja pod adresem ; 
N. N. Lwów. 2089 1—3 


1—? 


Alberta Szkowronałl. 
Lwów, Pio Marjachi ł 7. 


io! 


Na Boże drzewko! | 
kKombonierki, błyskotki i inne prze | 
śliczne upię szenia na drzewko. | 
Sortymeut. od 2 zł. do 75 ct. 
tichtarzrki, Świeczki i t. p. 
poleca magazyn 2056 1—1 
MAGAZYN 


HENRYKA MÜLLERA 


Lwów, ul. Halicka l. 6, 
dministrator , człowiek młody 


, 


nuje szybko Drukarnia narodowa 


terśoiciki zarę0zaOwe, 


wykstzałcony. fachowo uzdolnio 


Kucharza i klucznicę poszukuje 
z wiosną 1892 otworzyć się mający 
Zakład kl:-matyczno - wedole- 
ezniczy Marjówka' koło Lwowa 
Informacja udziela Zarzad realności 
Emilia Bertemil'ana Brajera, we 
Lwowie, ul. Brajerowska 10. 
pPodmalstrzy (Werekfiihrer) stolar- 
ski i placmistrz znajdą zajęci? w fa- 
bryce stolarskiej Bract Wczelak, Lwów, 
Łyczakowska l. 27. Zgłoszenia z doła- 
czeniem rekomendacyj do firmy, 971 


Pipark do sprzedania pół mili od 
Lwowa morg)w 32, cena 9°09 zł 
Wiadomość Bióro wywia owcze „Kuro- 
pajskie* Cezara Bilewie4», ul. Krakow* 
ska | 1, Lwów. 994 


Mieszkania I sklepy 
po 1 cemcie od wyrazu. 


| nocna 

10 iułubów rosyjskich podróżnych, 
3 futra szopowe, tanio do nabyci+ 

w Zakłade.e Jasz zyszyna, gmach tea 
tralny. 9:9 


Świeczki ko'orowe na drzewka poleca 
fabryka mydeł i świece E, £ Je Fri'- 
«richów, Lwów, Kr. kowska 13. 997 


——— EE 
poszukuje się gnwernantke, 
` jęzęk p-lski, francuski, niemiec i, 
szycia i nieco muzyki Kaufmana, Ossowce, 
a 

Ne å ódło nabycia dobrych towa- 
row korzennych i wyrobów młynar- 
skich w haudlu Albin" Sołeckiego, 
we Lwowie. ulica Wałova |. 11. 


RR 

Magister farmacji z wieloletnią 
atl praktyką poszukuje posady, w wię- 
kszych miastach powiatowych od Nowego 
Rok». Kaskawe zgłoszenia pod adresem : 
5. P. poste restante Rzeszów. 293 


pader hygieniczny, zalecany przez 
lekarzy, bez żadnych domieszek. Cena 
pudełka 7U cnt, wyrobu Adolfa Po- 
kornego, magistra farmacji. Lwów, 
Wałowa 15. — Skład w Stanisławowie 
w apt. p. HMacury. 


litrowa butelka 90 centów. 

Z žita ezysto S-letnia żytnia 
wócham bez cukru i bez anyżu w skut 
kach zastępuje koniak. Poleca handel 
Karola Bałłnbana, we Lwowie. 
|= = NN 

Roar, ukończony akademik, (Liet- 
werda) z kilkuletnią praktyką, kawa- 


lér, lat 34. poszukuje posady. Adres: 
(ere', posie restante Bednarów. 1001 


fjuszukuję dzierżawy od 350 do 
A 40 morg. dobrej ziemi z odpowie- 
dniemi butynkami — zgłoszenia przyj- 
muję pot adresem: S. B. poste restante 
Kołomyja. 1002 


7 porwvdu wyjazdu zaraz co wy- 

ujeria realność przy ulicy Łycza- 
kowskiej | b7, skład»jąca się z 4 pokoi, 
przedpokojan, drewutoi. piwnicy i t. d. 
Lpięs ego curada. Capusa ba d'o przy- 
stępn'. zit, zamu wysprzedaż  e€bli. Bliz- 
szą wiełowość w mi jscu u właBoi ielki. 


4 pokoje z ? balkonami. przedpokój 
kuchnia, Ra rderóbka, ? pokoiki dla służby. 
wodociagi, na I. pietrze, Braierowska 10, 
(t. z. pałac), od 1. marca 1897, Po- 
mieszkania kawalerskie, f: on- 
towe, eleganckie, większe lub 
mnisjsze zodpowiedniem pomiesz*zeniem 
dla służby lub obsługą w domu, od 
różnych terminów. Sułep wynajmuje 
Zarząd realności Emiła Bertemiljana 
Brajera, w godzinach 9.—12. i 3.—5.! 


A 
5 lub 4 pokoje ect. Pomieszka- 
nia kawalerskie wynajnvje Zarząd 
realności Emila Bertemiljana Brajera 
w goldziaach 9.—12. i 3,—5. 


3 lub 4 pokoje, kuchnia, spiżarnia — 
Długosza 21. 


Sklep do wynajęcia. Rynek 39. 
Koralnicka 8. Pokój z kuchnią. 


Korespandencja prywatna. 


U iewinniam się dopiero teraz. bo 
p ędzej nie mogłam. To, «o uważałeś za 
żart, było chwilową niemocą. A 


H. R. Wesołych! woła do Ciebie| 
najwierniejszy przyjaciel. Z. nie  usało 
mej uwagi, ale nie zrozumiałem, sądząc, 
że sygnał osobny nastąpi. U Ras nie no- 
wegá, pomyśl przy opłatku o tvm, któregol 
myśli wszystkie zawsze przy Tobie. 


179. Gwiazdeczko !... 

— Dziś przesyłam Ci „opłatek“ (wia- 
domą drogą) wraz z życzeniami... 
1a które tylko kochające serce zdobyć 
się może: „Bądź szcześliwszą odemnie — 
nie doznaj, nigdy,eo ból zawodu i rozpa- 
ezy — na które mi? przeznaczeni» ska- 
zało“... Czy wspomnisz dziś na mnie”... 
rok temu — czy pamiętasz” — Czekam! 
może dziś tą gwiazdką oczekiwaną — 
będziesz ty! mój świecie.. Obudź się 
z otrętwienia i wróć mi żveis — które 


w Twoiem ręku spoczywa. Bóg z Toba! 
Przyjm pozdrowienie serca i d szy... 
Sj Lua. 1v08 


BIELIZNĘ męską i dla chłopców. 
KAFTANIKI. SPODNIE, SKARPETKI. 
POŃCZOCHY i POŃCZOSZKI dla dzieci, j-dwabne. 


wełniane i bawełniane. 


KAMIZELKI KAMASZEi POŃCZOCHY myśliwskie 


polecają w cgromnym wyborze 


S$. Gabriel & J. Chlebownik 


we Lwowie, płac Halicki l czba 3. 


o 


w5 


Kl 


SYNAPIZMY RIGOL 


Masztarda w Arkaszach 
Środek dogoday, pewny silnie odprowadzający na zewnątrz 
MIEZBĘDNY W KAŻDYM DOMU A 
Dla uniknienia fałszerstw wymagać własnoręczny podpis 
kołoru czerwonego na każdem pudełku i na arkuszach. 
Znajduje się we wszystkich apteka 
SKŁAD GŁÓWNY: W kaAryŻu, 24, 


L 


z 


OT 


ch. 
Avenue Victoria. 


znajduj: się ni Z 
ubów sztuki. 

i in?y)" 
BRONI M 
i wszystkich pr 
Ji dnocześnie 


, g'ko 


z 


WSKIEJ. REWOLWERÓW 


ów do polowaniu. 


niżonych cena 
KRAWATY, ruz znane z 
CZKI PARYSKIE i LOND 
í panów, również PERFUMERJĘ t 
wszorzędnych fabrykantów. 


5 


Lwów w Grudniu 1891. 


| sg 


Niniejssem sapraszam P. T. Publiczność do 
zwidzenia mojej bogato wyposażonej WYSTAWY 
PLZEDŚWIATECZNEJ, na której tym razem 
wykły wybór prz: ślicznych paryskich 
z brazu. skóry, kości. pluszu, por- 


celamgg 20, sł; tj. malowideł, wyrobów Japońskich 


też nadzwyczajna kolrkcja 


znacznie 


w. Maniecklego, ul. Kopernika |. 7. 
W, 


|skiego z roczną płacą 30.) zł. 


|wszelsie Wina 


| 


Rutynowany 


magister farmacji 


poszukuje posady. 


obrzczki ślu>ne, 
kompletne wyprawy weselne, 


oraz %*szelkie 


biżuterje ze złota | srebra 


»oleca po najprzystępniejsayja “en ch 
Bliższa wiadomość w aptece!) AMT EAT Ti KA 
w Ciężkowicach. 2088 1—3 ; J - ART RA 


z 


1002 | 


> i 4 

z AAA mak ÓW 
1—? jubiler i złotni 10! 
zaprzysiężony rzeczoznawca i ocenicie, 


L. 1.253, 2075 1—2 


Sądowy, e. 
we Lwowie, hotel Europejski, pl. Marjacki. 


ny, poszukuje administracji majatku 
za kaucją, lab posady rządcy, mo- 
że się wykazać, chlubneini świa- 
dectwami z wiekszych majątków i 
powołać się na rekomendację osób 
godnych zaufania. Łaskawe zgło- 
szenia przyjmuje z grzeczności Wny 
Leszczyński, dyrektor spółki stola 
rzy lwowskich we Lwowie plac 
bernardyński |. 17. 2082 1 1 


JI 


Urząd gmiuny w Krystynopoln, 
rozpisuje niniejszem konkurs na 
dyplomowanego weterynarza miej- 


Stacja kolei. urząd po ztowy i le- 
legraficzny, tndzież apteka w miejscu. 

Podania należycie udokamento 
wane wnosić należy do Urzędu 
gminnego w Krvstęnopolu, na dalej 
do 31. stycznia 1693. 


Graff, 


burmistrz miasta. 


J. A. Baczewsxi 
Lwów 


poleca wyśmienitą starą 
lepszą od Koniaku 


tarke 


= 


Marka: Marka : 
zł —70 | 160 ..z}. 120 
ax „ —90 | 1350 „ LEU 
Sa e l | 1540 a PAG 
Powyższe ceny są fabryczne, 


w mieście o 10 ct. na butelce wyższe. 
:025 1—293 


Na Swięta! 


polecam znakomite 


Piwo bawargkie 


„Münchener Lówenbrdn” 
we flaszkach i beczulkach 


od 15 ftrów p'eząwszy 


tudzież 


Piwo ełomnnieckia i wóR Skio 
Eliasz HANN 


W księgarni 


Safanha | Czajkowskiego 


=] we Lwowie 2001 a 


jest da nabycia i we wszystkich 
księgarniach 


WIENIEC 


ulubionych *nauych melodyj narodo 

wych, w ładnym stylu ułożonych na 

fortepian p Petersa 6 zesyytów. — 
Cena każdego zeszytu 1 zł 


| 
l 


Najlepsze 
Piwo Monachijskie 


i piwo 


b| Pilzneńskie akcyjne 


na szklanki i na flaszki 
oraz 


poleca 


RESTAURACJA 
w „Hotelu Angielskim* 


2085 1—3 


z sz'cunkiem 


Michał Lipiński. 


doo 


Spodziewając S'e, iż będę w 3l umie zadowsd S a OE 
moich Szanownych Odbiorców tak dobrocią towa: "A Niema WięCe] uciekiniera! 
SP». a: mi, pozostaję zacz” "0 n o _ wedzidła bez- 
ru, jak PA emi cend pozostaję ński © viesenaiE 
R 02087 mą iwe nadal rozbieganie s ę konia 
Bez piecze T najzupeł viejs"e- Prawdz:'- 
a TAI 4 dobrodABRE_ s i i koni. W 
f 2 1 E wə dobro o dis ludzi i koni. WĘ 
N, I I EL 4 C h / dzidło zwykła ya po zł 210; eyno- 
2 = z 4. wane 2'5'; stalowe x polerowany mi sze- 
Lwów, pl. Marjacki Do SE e 
440; z nowego +ibra Kę, za gotówkę 
lub pobraniem do nabycia w gentralnym 
| szładzie M. Gelbha us2, w Wiedniu 
318 m „A I. Graben 13. "003 1 
aL | ma z c | - 


KOLENDY POLSKIE 


do śpiewu z towarzyszeniem fortepianu 
ułeżył 
St. Niewiadomski. 
Cena zł. 1:20 
wyszły nakładem księgarni i sk'adu nut 


W. HOSCHEKA i Spółki 


we Lwowic; pi. Mariacki 10. 
Do nabycia we wszystkich księgarniach. 


l 
| 
| 


2081 1--2 
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Towarzystwo Wzajemnego Kredyt 


w Krakowie 


stycznia 1892. 


wypłaca swym Członkom począwszy od dnia © i 


od ndziałów, wpłaconyc: przed l. października b. r. 


pięć procent 


jako zaliczkę na dywidendę za rok 1891, które w kasie 
Towarzystwa w Krakowie i Filjj we Lwowie za okazaniem 
książeczki udziałowej podniesione być mogą. 


DYREKCJA. 
Kraków, dnia 24. grudnia 1891. 


2090 1—3 (Przełru% nie opł ea "y), 
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Przy zbliżającej się porze zimowej, mamy zaszczyt zwrócić 
znown uwagę Szanownej Publiczności na nasz 


Koks łamany. 


(ena naszego 


Koksu 


wynosi za 50 klgr. 70 ct. z wolną dostawą do mieszkań. 


Potrzebne reparacje i mniejsze przerabiania pieʻów i kuchni 
do opalania naszym 


KOKSEM 


wykonujemy bezplatnie. 
Wszelkie zamówien'a telefonem lub karta korespondencyjną 
będą bezzwłocznie uskutecznione. 


Zarząd Zakładu gazowego we Lwowie. 
SEED TORY REEDA PORĘ TREE "ZEE" 


1908 1—5 
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VOCINA KOOK, 


Ć 
O000/00000006000+0000000 | 


sma ra 


INAKI 
uF Na Swięta! WE 
WINA stołowe Litr 48 ct. 


WINA w fiaszktgch: 


Matlberger 80 ct. | Erlauer $ gt, 


Klosterneuburger £0 ct. Zielenisny po 60, 70, 30 ct. 
Vóslaner S0 ct | i zdr. 3 
Grmpoldskirehner 90 et. | Tokayskis ki ho K 
Mosel Pisporter 140. kę TW str JĘZ” 2 
Hegyalaye! 8 | Se Julien zer. 1-080: 
Griinauer 60 ct. | Graves złr. 1-30. 
Ofuer 60 ct. Sa: ternes złe. 1'80. 
Me aaou 
Miód sycony, 1 flaszka 50 ct. 
Likwory z Bolanowie : Ratafia i Dereniówkx, złr. 130 
Pomarańczówka, złr. 10, 
Wódki 7 Izdebnik : Jarzębiak i Jarzębinka. Złr. 1-10. 
Rozolisy Kańenckie | flaszki I złr, '/, flaszki 50 ct. 
Rozolisy gdańskie ; Złotówka, Kmiukowa i t. d. złr, 1-16, 
Porter angielski, musujący, 70 ct. 1 
Piwo Pilzneuskie: Leżak (zwrot za ilaszkę 3 et) 1 fi, 20 et- 
Eksportowe „ » 1, 236% 
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ALBERTA SZKOWRONA 


Lwów, Plac Mrrjacki Uuczba 7 


XXX KXXX IANKIOIOKIOOIONKI 


Wiedeński magazyn towarów "alaian 
„AU LOUVRE” 


Lwów, plac ¥apitu ny b 3, 

Filja w Stryju Rynek- 
Nèiviekszy W guście francuskim UrZĄdZony skład 
townrón na całą Galicję: 

Stosowne podarunki na Gwiazdkę a Nowy Rok. 
Dokładne vent kå rozsyleją się na żądanie bezpłatnie. 
Największy skłał jest zarówno w parterze, Jakoteżł 

na wiele OUUZIAŁÓw, 
Wielki wybór wszelkich możliwych „dywa- 
nów, salonowych, Ściennych na łóżka, 860%), I ołta= 
rze, Firanki hisłe, ereme i kolorowe. * 9rbjery 
ud zł. 200 wyłej, Skry augorowe, kapy na łóżka i stoły. Przedmioty dekoracyjne, 
kry stebsowaae, koce do po lróży, sań i na konie. 
Osobny oddział dla towarów futrzanych, jak zarękawki, 
cz rk' męskie, damskie i dla dzieci, oraz oblamowania Wszel- 
kiego ro tzaju. , 
W innych odtziałach znajdują Się następujące towary 
w największym wyborze: koronki, wstążki, kwjaty, pióra, 
hafty i koronki do bi-lizny, kapelusze damskie i dziecinne, borty, 
passu“ u erje, tiule, wet ny, przybory krawieckie i modniarskie. 
Wyroby pończoszkowe, dla dam i dzieć gorsety francu* 
skie. chustki włóczkowe, bnigarki, halki, rękawięzki damskie, 
męskie i dziecinne, skórkowe, duńskie, szwedzkie A qq gjejskie , 
parasole od deszeżu, wachlarze czarne i kolorowe DA wieczorki 
i bale Staniki trykotowe Jersey dla dam 2 dzieci, gzlafroki 
damskie, enkienki dziecinne, płaszezyki, paltociki, fartuszki, caa rh <A 
Osubsy oddział wysełki — wszelkie zamiejscowe zamówienia wyl sie 
najsumienniej za zaliezką pocztową. 1994 1- 


Magazyn „AU LOUVRE” we Lwowie, plac Kapiininy 3. 
Właściciel: E. M. BERNFELD z Wied 
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a A 5 Pi m Asa apene „I 
Dobro moralue i materjalne Rodziny j st głównym wie m 4 
pracy Biesiady. 
W roku 1392 pren meratorowie eałoro 'zui Biesiady z Dodatkiem 
powieścowym otrzymają wielce zajmujące dzieło p. t. 


„SIŁA WOLI“ 2072 1-2 


Biesłada Literacka bcz Dodatku powieśeio- Cem r W. Ka, Pečiai TERA A 
wego rocznie zł. 7 ct. 59, półrocznie,Biesłada Literacka bez Do a pu. e c 7 
=x : . an Wego rocznie marek 1%. półroczai 
zł. 8 ct. 73, kwartalnie zł. Be'. 39) arek 6, kwartalnie marek $. 


„+ Z Dodatkiem powieściowom roczniej4 Dodatkiem powieściowym roczni 
F$ zł. 10, półruczunie zł, 5, kwartalnie|marek 16, półroczn'e marek 8, kwa 
zł. 2 ct. 50. talnie marek 4. 
lub w walucie rosyjskiej podług ceny prowincjonalnej, 
Num ry okazowe i prospexty Riestady Literackiej, stosownie 
żądania, przesyłamy bezpłatnie. 


Adres do Redakcji Biceiady Literackiej wprost : 
„w Wa Chmielna 26 


SETIOOCOOOVOGOOCVO OVE dagat A 


piGUŁKI BLANCARp4 ' 


zA ENNYM 
NEW-TORX paRTG 


jmuje się Kitaraturą, Śstuką, Krytyka, ch © ospodarztwem, 
Zalnnianiicsii wy SR wot Bre WORRY PMA: g 
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NA VODZIE ŻE s7; | 


ssprożcwyre przez Akademia medyczny w Paryżu, 
fotow:um przez Formuarz ofcialny fruncuzki, sank: 
przez radę Medycz.ę w Petersburgu 


'NC7%4"% 


ete +.» -skirzom arcdek terapeutyczny, na 
ŝo wemucrirwa rzueżytacy: limfatycza 


A 

Mop. m07 miscaznitzć wopsutero tæiasa, „Est lakar- 48 P 
stwau ulspewnśm, rosdreaźnicjycamw, Jako dowóć Gryttogoj LIE ryż 
rutaniyczności prawdziwych PIGUŁEK Bala", tph 2 * * 
anicty naszą pieczęć na acndsę 1 pady:i 2ug6 Sain HT powoń < ŚR - 


a spodu zielonej etykiet). a 
Aptcharz w Faryżu, AUE BONAPARTE: Ca 
WYSTRZEGAĆ RIE FAŁSZU? Say, 


boagaa223A2600568839 
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Od 30 W istnieja” * finna: 
JAN WALLACH i SYN 
Low, BVUEk 1, 38 
ajas" Uiejszy 
ślagazyn suna 
j toy af ÓW wen! anyeb 
11617 ? 
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na Suknie óla dam 
tak zwany 4 
Drap des dames 


wy gatudka h po zł. | Hi) tut tr, 


fra yupa Ete zagran. po gł, YEU 


« szerokości 145 afu. 


